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8 — 16 maja 1965 r. 

VIII TYDZIEŃ 
ZIEM ZACHODNICH i PKHOCITCH 
PREZYDIUM Rady Naczelnej Towarzystwa Rozwoju 

Ziem Zachodnich i Północnych ustaliło termin i zatwier 
dziło program Tygodnia Ziem Zachodnich i Północnych. 

Tegoroczny Tydzień Ziem 
Zachodnich i Północnych — 
ósmy z kolei — obchodzić bę­
dziemy w całym kraju w 
dniach 8—16 maja br. jako 
część składową obchodów 20-
lecia powrotu Ziem Zachod­
nich i Północnych do Macie­
rzy. 

Inauguracja „Tygodnia" na­
stąpi w toku centralnych im-
orez.jakie z okazji 20-lecia po 
wrotu Ziem Zachodnich zorga 
nizowane zostaną w dniach 
8—9 maja br. we Wrocławiu. 

Na terenie województwa 
szczecińskiego i KOSZALIŃ­
SKIEGO obchody „Tygodnia" 
zbiegną się z imprezami orga 
nizowanymi pod hasłem „Rok 

1965 — Rokiem Pomorza Za­
chodniego". Z okazji tej od- . a 
będą się m. in. 9 maja w Ko- [jj] JiT. £ 
łoforzegu uroczystości 20-lecia 
zaślubin z morzem. Weźmie w 

Dziś uj numerze na str. 4 — 5 
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Weczer 

PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁA tCZClE SIĘ! 
Cena &0 gr 

S Ł U P S K I  
ORGAN KW PZPR W KOSZALINIE 

(lok XIII Czwartek, 29 kwietnia 1965 r. Nr 102 (3928) 

W Sali Swierdłowskiej na Kre­
mlu odbyła się 27 bm. uroczystosć 
wręczenia Nagród Leninowskich za 
rok 1965. 

Na zdjęciu: uroczystość wręcze­
nia Nagród Leninowskich w dzie­
dzinie literatury i sztuki. G1 le­
wej: I. Smoktunowski, L. Kogan, 
M. Mordwinow,' P. Kryłow, J. Za­
wadzki, M. Kuprianow, S. Smir-
now, G. Kozincew i M. Sokołow. 

CAF-telefoto 

NA ANTENIE TV I RADIA 

Transmisja 
z obrad OK FJN 

Telewizja Polska w progra­
mie ogólnopolskim przeprowa 
dzi bezpośrednią transmisję z 
pierwszej części obrad Ogól­
nopolskiego Komitetu Frontu 
Jedności Narodu, które od­
będą się dziś tj. w czwartek 
29 bm. Początek transmisji o 
godz. 9.55. 

Polskie Radio nada sprawoz 
danie dźwiękowe z obrad ple­
num OK FJN 29 bm. o godz. 
20.15 w programie I. 

WIETNAMIE 

instancje 
Ir l>ce 

Iowa broń 
" "stna: e piratów 

m 

Posiedzenie 

Centralnej Komisji Porozumiewawczej 
partii i stronnictw polityczir/c!) 

• WARSZAWA (PAP) 
28 bm. odbyło się posiedzenie Centralnej Komisji Porozu­

miewawczej partii i stronnictw politycznych. 
W posiedzeniu — na którym omówiono aktualne proble­

my związane z wyborami do Sejmu i rad narodowych — 
udział wzięli: 

Z RAMIENIA KC PZPR — 

Józef Cyrankiewicz, 
zef Tejchma; 

Zenon Kliszko, Ryszard Strzelecki, Jó-

Z RAMIENIA ZSL — 

Czesław Wycech, Józef Ozga-Michalski, Kazimierz Banach, 
Józef Olszyński; 

•^NOl (PAP) 
g^MSKA Agencja 

^Wiadczenie stwierdza- ! Przemówienie de Gaullesa zamieszczaniu na str 2 
w czasie nalotów na 

\ Jf11 należącej do DRW 
,Ht^°n Co amerykańskie 
^ h

y.' również samo-
wietnamskie, 

truMce substancje 
Substancje te w 

Z RAMIENIA SD — 

Stanisław Kulczyński, Jan Karol Wende, Włodzimierz 
chowicz, Eugenia Krassowska, Stanisław Ochab. 
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Nasze dwa kraje dają przykład 

„edwilż?..." 
stwierdzają ministrowie Francji i ZSRR 

• PARYŻ (PAP) 
W gmachu na Quai d'Orsay odbył się bankiet wydany 

przez francuskiego ministra spraw zagranicznych Couve 
de Murville na cześć jego gościa i kolegi, radzieckiego mi­
nistra Gromyki. 
W toaście wzniesionym na strem spraw zagranicznych 

cześć Gromyki Couve de Mur- ale z najwyższymi władzami 
ville oświadczył, że jego przy- Francji i przedyskutowania z 
jazd stał się okazją do podję- nimi wszystkich wspólnych 
cia bliskich kontaktów mię- spraw, a przede wszystkim 
dzy Francją a ZSRR, gdyż tych najważniejszych dotyczą-
Gromyko ma możliwość po- cych obrony pokoju w świe-
mówienia nie tylko z mini- cie. Minister Francji przypom 

niał, że szereg zasadniczych 
problemów zostało jak gdyby 
zamrożonych na przestrzeni 
ostatnich 20 lat. W tej sy­
tuacji nawiązanie bliskićh 
kontaktów jest już postępem 
tj-m bardziej, jeśli chodzi tu 
o kontakty na kontynencie 
europejskim, o kontakty mię­
dzy Francją a Związkiem Ra­
dzieckim. 

,.Jest rzeczą normalną — 
mówi Couve de Murville — 
że nasze dwa kraje dają przy­
kład odwilży, która być może 

(Dokończenie na str. 2) 

• MOSKWA 
Prezydium Rady Najwyższej 

ZSRR podjęło decyzje, że dzień 
9 maja — święto zwycięstwa 
narodu radzieckiego w wiel­
kiej wojnie narodowej w la­
tach 1941—1945 będzie odtąd 
w ZSRR dniem //o^nym od 
pracy. 

o&in&Es 
• WARSZAWA 

W siedzibie ZLP w Warsza­
wie podpisane zostało porozu­
mienie między Związkiem Liie-
ratów Polskich j Związkiem 
Pisarzy Radzieckich na rok 
1965. 

Porozumienie zmierza do 
wszechstronniejszego i moc­
niejszego zacieśni?nia kontak 
tów lepszego poznania 'ltera-
tury i kultury obu narodów. 

Termin zgłoszeń upływa 15 mija 
Z każdym dniem na liście uczestników naszego „WIEL­

KIEGO ZIELONEGO KONKURSU ŁĄKARSKIEGO" przy 
bywa nazwisk rolników, pegeerów, spółek wodnych i kó­
łek rolniczych. Rośnie areał łąk i pastwisk, na których u-
czestnicy „Zielonego Konkursu'* już prowadzą lub zamie­
rzają prowadzić prace przewidziane w regulaminie konkur 
su. 
Do prac pielęgnacyjnych i w pow. Słupsk oraz spółki 

wiosennego nawożenia przystą wodne: Byszyno w pow, Bia-
piły już np. pegeery: Języczki łogard, Silnowo i Marcelin w 
w pow. Sławno, Barcino w pow. Szczecinek, 
pow. Miastko, Kędzielno w W sumie do dnia 20 kwiet-
pow. Kołobrzeg, Janikowo w nia br. zgłoszono do udziału 
P.ow? Drawsko^ GIIZ Łojewo (Dokończenie na str. 2) 
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Z POBYTU W POLSCE 

MIN. A. PENTTI 

WIZYTA 
v premiero 
J. Cyrankiewicza 

• WARSZAWA (PAP) 

Prezes Rady Ministrów PRL 
— Józef Cyrankiewicz przy­
jął w środę w godzinach po­
rannych bawiącego z oficjal­
ną wizytą w Polsce ministra 
obrony Finlandii — Arvo 
Pentti. 

W rozmowie udział wzięli: 
minister obrony narodowej, 
Marszałek Polski — Marian 
Spychalski i wiceminister, 
główny inspektor szkolenia 
— gen. broni Jerzy Bordziłow 
ski. 

MIN. PENTTI 
W BELWEDERZE 

W tym samym dniu prze­
wodniczący Rady Państwa 
Ławard Ochab przyjął na au­
diencji ministra obrony Fin­
landii — Arvo Pentti. 

Edward Ochab przyjął go­
ścia w obecności ministra o-
brony narodowej, Marszałka 
Polski — Mariana Spychal­
skiego oraz wiceministra obro 
ny narodowej — gen. broni 
Jerzego Bordziłowskiego. 

Obecny był ambasador Fin­
landii w Polsce — Martti Ing-
man. 

Przewodniczący Rady Pań­
stwa Edward Ochab udekoro 
wał ministra Arvo Pentti 
Krzyżem Komandorskim z 
Gwiazdą Orderu Odrodzenia 
Polski, przyznanym przez Ra 
dę Państwa jako wyraz pogłę 
biającej się współpracy mię­
dzy Polską Rzecząpospolitą Lu 
dową a Republiką Finlandii. 

Goście z Ambasady 
ZSRR 

# (Inf. wł.) 

Z okazji XX rocznicy pod­
pisania polsko - radzieckiego 
Układu o Przyjaźni, Współpra 
cy i Pomocy Wzajemnej prze­
bywają w naszym wojewódz­
twie przedstawiciele Ambasa­
dy ZSRR w osobach II sekre­
tarza Ambasady — ALEK­
SANDRA W. SOKOŁOWA i 
attache — KONSTANTYNA 
J. SAJENKI. 

Goście radzieccy uczestni­
czą w spotkaniach z aktywem 
partyjnym, TPPR i młodzie­
żą. Przebywali oni 27 bm. w 
Bytowie, w dniu wczorajszym 
w Świdwinie, a dziś przybędą 
do Drawska. 

Goście radzieccy przyjmo­
wani są bardzo serdecznie, a 
spotkania z nimi budzą duże 
zainteresowanie# (t) 

Przed budynkiem Winter Garden w Margate (Wielka Brytania), 
gdzie premier brytyjski Wilson wygłaszał przemówienie na zjeździe 
7.v?ią?ku zawodetwego pracowników handlu, odbyła się demonstracja 
przeciwko amerykańskiej agresji w Wietnamie i oportunistycznej po­

lityce Wilsona, popierającego pira rką działalność USA. 
Iśa zdjęciu; fragment demonstra cj^ (CAF-Photofax) 

Ha 1-majową grą 
„GRYFA" 

fundusz specjalny na 
„6" wynosi {uż ponad 

305 łys. zł 
W bieżącym tygodniu ku 

pony są przyjmowane w 
TERENIE tylko do CZWAR 
TKU a w Szczecinie do 
PIĄTKU. 
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Niech żyje pokój i przyjaźń między narodami! (Z haseł 
1-majowych 1965 r.) 

• ZAKOŃCZONO SIEWY ZBOZ JARYCH 
• W PEGEERACH WIĘCEJ ROŚLIN MOTYLKOWYCH 
• PLANTACJOM RZEPAKU GROZI SŁODYSZEK 

I CHOWACZ 

Wiosna sprzyja rolnikom 
• (Inf. wl.) 
Koszalińscy rolnicy są za^woleni z przebiegru tegorocz­

nej wiosny. Pomimo że nadeszła ona później i jest chłodniej­
sza niż w ubiegłym roku, istnieją jednakże dogodne warun­
ki dla wegetacji r„ś!in i robot polowych. Dobrze przezimo­
wały rzepaki i zboża ozime. Sprzyjała im gruba pokrywa 
śnieżna w marcu oraz niewielkie różnice temperatur we 
dnie i w nocy na przedwiośniu Śniegi na polach topniały 
powoli toteż w glebie zostały spore zapasy wilgoci. Ostat­
nio ociepliło się, dzięki czemu zaczęły wschodzić wcześniej 
zasiane zboża jare. 

Siewy zbóż jarych w na- szalińskie pegeery dyspono-
szym województwie w zasa- wać bęcią większymi zasobami 
dzie zostały zakończone. Ro- pasz oraz wyprodukują znacz-
boty polowe szczególnie po- me większe ilości nasio-n ro-
myślnie przebiegają w pe- ślin motylkowych. 
geerach. Do 23 kwietnia ko- Obecnie wiele załóg pań-
szalińskie państwowe gospo- stwowych gospodarstw rol-
darstwa rolne zasiały zbożami nych sadzi ziemniaki. Zakoń-
jarymi i innymi roślinami, czenie tej pracy przewidziano 
przeznaczonymi na plon głów ao 15 maja, chociaż w niektó-
ny, 65 tys. ha, prawie 20 tys. rych gospodarstwach zostanie 
ha więcej niż w tym samym ona wykonana jeszcze w tym 
okresie w ubiegłym roku! Po- miesiącu. 
cieszające jest, że w pege- Do siewu zbóż jarych ko-
erach zwiększono obszar upra szaiińscy chłopi użyli w tym 
wy pszenicy jarej i jęczmienia roku większych ilości nasion 
jarego do ponad *17 tys. ha (o kwalifikowanych, których w 
6 tys. ha więcej niż w ubie- odpowiednim terminie dostar-
głym roku), dwukrotnie zwięk czyły pegeery. Niepokoi jed-
szono obszar uprawy roślin nak, że w wielu geesach znaj-
strączkowych gruboziarnis- dują się jeszcze remanenty 
tych, p inadto dokonano wsie- nawozów fosforowych, wapna 
wek koniczyny i seradeli w oraz nawozu azotowego — 
zboża ozime na obszarze pra- mocznika. Agronomowie gro-
wie 22 tys. ha (o około 9 tys. madzcy i zarządy geesów po-
ha więcej niż w roku ubie- winny dołożyć starań, aby na 
głym!.). Można się więc spo- wozy te zostały jafc najszyb-
dziewać, że w tym roku ko- ciej rozprowadzone. (1) 

Dyskusja 
na radnych 

nad kandydatura 
m i wiecie wałeckim postulowali 

budowę wrodociągów i zade­
klarowali własne fundusze na 
ten cel. 

Szczególnie żywa jest dysku 
sjp nad kandydaturami na 
radnych GRN. Cechuje ją du 

GŁOS Nr 102 (3928)wlb-3* 

Honorowa odznak 
z.emi gdańskiej dla 
K. hokossomrsioego 

W ambasadzie PRL W ^ 
skwie odbyła się uroczy , 
wręczenia marszałkowi p 
kossowskiemu Medalu. 

Gdański^ ̂  
znanego mu z okazji 

kwestionowali około 40 pro­
ponowanych kandydatów do 
GRN. Przeważnie uzasadnia 
ją to tym, że kandydaci nie 
biorą udziału w pracach spo 
łecznych, a więc nie dają gwa 
rancji, że będą dobrze praco­
wać w GRN, że prowadzą nie 
udolnie swoje gospodarstwa 

We wszystkich gromadach naszego województwa odby­
wają się zebrania konsultacyjne kandydatów na radnych 
gromadzkich, miasteczkowych i osiedlowych rad narodo­
wych. Dotychczas w województwie koszalińskim odbyło się ża troska o jak najwłaściwszy 
ponad 300 zebrań konsultacyjnych, w których uczestniczyło dobór ludzi do rad gromadz-
około 10 tys. mieszkańców wsi i miasteczek. W zebra- kich, Na dotychczasowych ze 
niach konsultacyjnych, głównie zaś na wsi, stosunkowo du braniaćh mieszkańcy wTsi za-
ży jest udział kobiet. 
Na zebraniach omawia się itp. Dużo troski wywołują pro 

realizację programu wyborcze blemy szkolnictwa, rozbudo-
go z 1981 r., dyskutuje nad wy szkół, remontów i budo-
zadaniami zawartymi w gro wy nowych. W Marcinkowi-
madzkich programach wybór cach w powiecie wałeckim 
czvch na lata 196(5—70. Miesz mieszkańcy postulowali przy-
kańcy wsi i małych miaste- śpieszenie rozpoczętej już bu 
czek zapoznają sic; także z dowy szkoły, ponieważ w do większości przypadków 
kandydatami do gromadzkich tych cisowej trudno jest po- uwagi  znaszane na zebra-
i miasteczkowych rad narodo n»esc)c wszystkich uczniów. niac£ konsultacyjnych sa słu-
wych. Mieszkańcy Dzikowa w po- szne 

Dyskusja na zebraniach kon 
sultacyjnych jest szczera i o-
twarta. Nie ukrywa się bra­
ków i niedociągnięć występu 
jących wT naszym życiu, mówi 
się także o nie zrealizowanych 
postulatach zgłoszonych w po 
przedniej kampanii wryborczej 
do Sejmu i rad narodowych. 
Mieszkańcy Dąbrowski wr  po­
wiecie człuchowskim i Kru­
szyny w pow. słupskim 
stwierdzili na zebraniu konsul 
tacyjnym, że w ich wsiach 
nie zainstalowano oświetle­
nia w Stołcrnie nie wTvremon 
towano drogi itn. Sporo u-
wag krytycznych zgłaszają 
mieszkańcv wsi pod adresem 
geerów, placówek kulturalno-
oświatowy ch, służby zdrowia 

Deklaracja niezależności polityki francuskiej 

Francja zdecydowanie potępia 
AZJI w 

Przemówienie prezydenta de Gaulle'a 
do narodu francuskiego 

• PARYŻ (PAP) 
W miniony wtorek wieczorem prezydent de Gaulle wygło­

si! przemówienie do narodu, transmitowane przez radio i te­
lewizję. 

Przemówienie to było dekla- le — każe Francji bezwzglę-
racją niezależności polityki dnie potępić wojnę szerząeą 
francuskiej. Ta właśnie nieza­
leżność — powiedział de Gaul 

Przykład 
„odwiiiy" 

(Dokończenie ze str. 1) 

rozpoczyna się i która powin­
na pozwolić odnaleźć dragi 
spotkania między Europą za­
chodnią a wschodnią". 

W swrojej odpowiedzi mini­
ster Gromyko wyraził goto­
wość Związku Radzieckiego 
do rozwijania bliższych kon­
taktów z Francją i podkreślił, 
że stanowisko to »nie datuje 
od dzisiaj, ani od wczoraj". 
Zarówno Francja, ja>k i ZSRR 
są głęboko zainteresowane w 
umocnieniu pokoju. „Cele na­
szych państw są więc iden­
tyczne — mówi Gronnyko — 
i mogę z radością wypowie­
dzieć to słowa dzisiaj po spot 
kaniu z prezydentem republi­
ki gen. de Gaullem". 

Jeśli chodzi o środki wio­
dące do tego celu — konty­
nuuje minister Gromyko — 
jest ich wiele. Nie wszystko 
tu wprawdzie zależy od Fran­
cji i ZSRR, niemniej jednak 
wiele spraw zależy od nich. 

Wspólne zadanie obu państw 
polega na odmrożeniu tych 
licznych problemów', które zo 
Stały zamrożone, na niedopusz 
czeniu do tego, by „pozostały 
one w wiecznych lodach". 
Chodzi tu przede wszystkim o 
.problemy europejskie intere­
sujące zarówno Francję jak i 
ZSRR. 

„Oba nasze państwa gotowe 
sa pracować wspólnie nad roz 
wiązaniem tych problemów ra 
zem z innymi pokój miłuj ą-
€ytni państwami. Z tego też 
względu zapraszamy Francję 
do uregulowania przede 
wszystkim problemów bezpie-
c z e & s E u r o p y " ,  

się w Azji, każe jej aktywnie 
i owocnie współpracować za­
równo z państwami zachodni­
mi, jak i wschodnimi. 

Szef państwa francuskiego 
podkreśla, że Francja nie od­
żegnuje się od przyjaźni z 
USA, ale świadoma swej odrę 
bności realizuje we wszystkich 
dziedzinach swe własne kon­
cepcje, własną politykę. Zgod 
nie z tą polityką Francja 
współpracuje z NRF, ze swy­
mi sąsiadami w ramach EWG, 
„ponownie nawiązała stosunki 
aktywnego zrozumienia z kra­
jami Europy wschodniej, sto­
sunki, jakie niegdyś wiązały 
Francję z tymi krajami". 

Prezydent de Gaulle podkre 
śla z naciskiem, że jeśli cho­
dzi o stosunki z krajami świa 
ta Francja nie pozwoli sobie 

różne kraje Ameryki Łaciń­
skiej, pomaga różnym młodym 
państwom Afryki, nawiązała 
stosunki z ChRL itp. „Polityka 
Francji — powiedział de Gaul 
le — wykuwa się w Paryżu". 

Z kolei prezydent Francji o-
mawia problem bezpieczeń­
stwa i w związku z tym uza­
sadnia swą koncepcję francu­
skiej siły uderzeniowej, która 
— jak twierdzi — „nie kosztu­
je drożej niż kosztowałby u-
dział Francji w wielostron­
nych czy atlantyckich siłach 
nuklearnych". 

Niezawisłość Francji wyraża 
się również w dziedzinie gos­
podarczej, naukowej i techni­
cznej. 

„Ta niezawisłość Francji we 
wszystkich dziedzinach dziwi, 
a nawet oburza różne koła, 
dla których uzależnienie Fran 
cji było nawykiem i regułą — 
oświadczył de Gaulle. — Mó­
wią one o makiawelizmie, o 
izolacji Francji, naszą zdol­
ność wyrażania własnego sądu 
i rozwijania samodzielnej dzia 
łalności przedstawiają jąkp 
akt nieprzyjazny wobec pań­
stwa, które ze względu pa swo 
ją potęgę mogłoby sobie przy 
pisywać najwyższą odpowie­
dzialność w skali światowej". 

Na zakończenie de Gaulle 

(Dokończenie ze str. 1) 

w „Zielonym 
22927 hektarów 
stwisk: 

Konkursie" 
łąk i pa-

ha 
na ogólną 

ha liczbę ha 

1. Koszalin — 4.725 15.910 
2. Slżwno — 4.?00 20.746 
3. Słupsk — 3.578 28.476 
1. Zlotow — 2.112 9.623 
5. Świdwin — 2.0S0 10.728 
6. Białogard — 1.903 12.496 
7. Człuchów — 1.300 8.934 
8. Szczecinek — 1.105 18.921 
9. Kołobrzeg — 8C0 12.397 

10. Drawsko — 446 10.562 
11. Miastko — 377 10.712 
12. Wałcz — 181 9.807 
13. Bytów — 80 9.088 

W pracy nad organizowa­
niem zespołów konkursowych 
najbardziej wyróżniają się 
pracownicy powiatowych in­
spektoratów wodnych meliora 

oraz pracowników inspektora­
tów pegeer. Pomoc tych o-
statnich jest szczególnie po­
trzebna, gdyż pegeery posia­
dają przecież ok. 40 proc. o-
gółu użytków zielonych w 
województwie. W pegeerach 
zmeliorowano już 38.980 ha 
użytków zielonych i zagospo­
darowano 21.104 ha, a właś 
ni na tych areałach szczegół 
nie warto prowadzić prace 
pielęgnacyjne. Niektóre gospo 
darstwa posiadają zapomnia­
ne często remanenty kompo­
stów torfowych sporządza­
nych w latach 1961—1962. 
Warto przeznaczyć je na zasi 
lenie łąk. 

Przypominamv wszystkim 
posiadaczom użytków zielo-
nvrh że ternvn zffłosz^ń do 
./7i ki er o ZMone^o Kon-

cji oraz aktywiści Związku k,,J,su fv>Var*'-Wo" upływa 
Młodzieży Wiejskiej. Dość br. W pierwszych 
nikłe zainteresowanie „Zielo- dHach ^ maja Publikujemy 
nym Konkursem" cechuje jak Pe*n3 listę nagród. 
dotąd służbę rolną PZKR — (.T. K.) 

Wokół koncepcji Buroiby 

narzucić „żadnej hegemonii w podkreśla, że „ponowne poja-
tej dziedzinie, żadnych zaka- wienie się na arenie międzyna 
zów, żadnej interwencji". Sto- rodowej niezawisłej Francji, 
jąc na tym stanowisku Fran- takiej, jaką stała się obecnie 
cja zdecydowanie potępia woj modyfikuje politykę świata, 
nę szerzącą się w Azji, popiera która od czasów Jałty ograni-
wysiłki podejmowane przez czała się do polityki dwóch 

partnerów". 

Arabska burza przeszła 
w fazę gromów 

Burza jaka rozpętała się w świecie arabskim wokół dekla 
racji prezydenta Tunezji Burgiby, na temat zawarcia kom­
promisu z Izraelem, przeszła w fazę gromów7. Przede 
wszystkim wyraziło się to w wycofaniu przez Kair swe­
go ambasadora w Tunezji na skutek „nieprzyjaznego sta­
nowiska" władz tunezyjskich. 

Równocześnie rząd tunezyj- W samym Tunisie odbyły 
ski odwoła swych przedstawi się burzliwe demonstracje 
cieli dyplomatycznych z Ira- przed ambasadami innych kra 
ku i Syrii. jów arabskich z obrzuceniem 

kamieniami ambasad ZRA, 
Iraku i Syrii. 

To wszystko dzieje się w 
przededniu spotkania w Ka­
irze przedstawicieli arabskich 
szefów rządów, które przedy 
skutować ma sprawrę wspól­
nego stanowiska wobec Bur­
giby. 

Zdławienie 
powstania 
w Dominikanie 

Po trzech dniach walk ze 
stronnikami b. prezydenta Jua 
na Boscha oddziały wojskowe 
pod dowództwem generała 
Wessin-y-Wessina wkroczyły 
do stolicy Republiki Domini­
kańskiej. Zajęcie Santo-Do-
iningo poprzedziło długotrwa 
łe bombardowanie miasta z 
morza i z powietrza. 

W całym kraju wprowadzo 
no stan wyjątkowy i ogłoszo 
no godzinę policyjną. U wy­
brzeży Dominikany nadal prze 
bywa szereg amerykańskich 
okrętów wojennych. 

(Dokończenie ze str. 1) 

re". Miny te przytwierdzane 
są do drzew, słupów i budyń 
ków. Promień rażenia min 
wynosi 25—45 metrów. 

Trwa brudna wojna 
w Wietnamie 

KONFERENCJA PRASOWA 
JOHNSONA 

WALKI W WIETNAMIE 

• HANOI, LONDYN (PAP) 

W Wietnamie Południowym 
główne walki wojsk rządowych 
i oddziałów amerykańskich z par-

# WASZYNGTON (PAP) tyzantami koncentrowały się w re-
Agencje prasowe przekazują jonie Da Nang. Doszło tam do 

Prezydent Johnson powtórzył liczne informację o walkach w pierwszego starcia bojowego po-
to, co powiedział prz»d trzema ty- Wietnamie Południowym i o no- między oddziałem amerykańskiej 
godniami — że USA nie zamierza- wyeh pirackich nalotach na Wiet- piechoty morskiej a ugrupowania-
ją wycofywać się z Wietnamu. liain północny, jakie miały miej- mi partyzanckimi. 

Prezydent, który wystąpił na sce w środę. Drugi ośrodek walk znajdował 
konferencji prasowej, zapewniał W nalotach na szosy i mosty się 100 km na południe od Saigo-
znowu, że USA gotowe są rokować Wietnamu północnego przed polu- nu. Doszło tu do wielogodzinnej 
w sprawie Wietnamu „z każdym dniem 28 bm. wzięło udział około potyczki między wojskami rządo-
rządem bez żadnych warunków", 60 amerykańskich odrzutowców, wymi w sile kilku batalionów i 
ale nie wspomniał nic o przerwa- Zrzucono wiele bomb i ostrzelano partyzantami. Wojska rządowe 
uiu nalotów aa DRW. rakietami szereg węzławych punk- wspierało 80 helikopterów amery-

W swej argumentacji Johnson tów komunikacyjnych. kańskich oraz amerykańskie bom* 
nie wyszedł poza starą tezę o „a- W tym samym czasie amerykań- bowce „F-JCtF' i „B-57". 
gtesji x północy". Preaydeut o- skie samoloty myśliwskie i bom- Jednostki VII floty USA patro-
maj m ił, te USA usypią ff bo we dokonały bez mała godzin- Jowały wybisseża WwUiamu Jb»o*u-
ebttcsa aerecji*% nago nalotu nad terytorium Laosu, dniowego* 

VIII TYDZIEŃ 
ZIEM 
ZACH0DMICH 

(Dokończenie ze str. I) 

nich udział młodzież urodzo­
na na Pomorzu Zachodnim. Z 
imprez terenowych wymienić 
można Uroczystość, jaka odbę­
dzie się 9 maja w Działdowie 
z okazji odsłonięcia pomnika 
ku czci pomordowanych tu 
przez hitlerowców. 

wręczenia marszałkowi p { 

k o s s o w s k i e m u  M e d a l u . ,  
sługi dla Ziemi Gdański^ ̂  i  

znanego mu z okazji J ^ 
wyzwolenia wojeW^, ^ ^ 
gdańskiego spod okupac^1 jj 1 

tlerowskiej. Marszałkom1 J , 
Rokossowskiemu vVl^CJ i 
również honorową f ( 

„Za zasługi dla Gdańsk* U: , 
dal 500-lecia powrotu | 
do Macierzy i Medal y 
kowy „10 wieków Gda1*^ ; 

Marszałek Konstanty | 
sowski był dowódcą w°A f^ I 
Frontu Białoruskiego, i 
1945 r. wTyzwalały ziemią K ^ 
ską spod okupacji hi**6 

{  

skiej. ujrf' i 
Marszałka Rokóssows^ (  

serdecznie powitał i ur
ę(jj t 

stego aktu wręczenia ^' n 
dokonał ambasador $ 
ZSRR E. Pszczółkowslf1. 
delegacja ziemi gdański^' 

Odroczenie 
wizyty ; 
• WARSZAWA 

Wobec choroby * * 
spraw zagranicznych J 
Adama Rapackiego, i®t>° ^ 
wiedziana na połowę 0jl; ^ 
zyta w Szwecji zostać f J 
czona na okres później5^ < 
wy termin zostanie u5 ^ 
drogą dyplomatyczną. 

• . 

m s p o r t  m ^  
A m 

BYTOMSKA POLONIA ^ 
W FINALE PUCHARU I stt* 

Piłkarze Polonii Bytom Jf, ^ 
drugi zakwatlifikowali si3 rgj; ^ 
łu Pucharu Intertoto. ^ 
spół bytomski ro-zegrał n ^ 

belgijskim zespołem ^ t > 

tom. W pierwszym 
Sranym w ubiegłym tyl? pc^ 

Drużyna bytom^ 
plan w MO Pr„f ' 

?c Belgów ^ 

który m. in. wyeliminoW? Ą 
grywek pucharowych <*r, fgK 
polski — drużynę Szom^j • 
Belgii, FC Li^ge pokonai ^  
— 1:0. Tak więc piłkarz^*® jć, 
skim, żeby się zakwali' lK, tfK 
finału trzeba było wygfJ 
żowe spotkanie przewag A. 
bramek. 
niła . ten 
pokonując" Belgów Z:l 
ki dla Polonii zdobyli*' .v 
— 2 i Liberda. 

Pierwsza połowa mecJ' 0 
wiadała sukcęsu druży11-.^ < vr< 
darzy, którzy mimo PvZf ^ 
Belgami nie potrafili poty "Oę 
nić cyfrowo. Po zmianie^ 
braz gry się zmienił. pof^r>^ 
stąpiła do falowych 

•bramkę przeciwnika ^ 
bramki ze strzałów Pogr^z^i % 
berdy. Na trzy minuty P j 1 i> 

S cem meczu Liberda 
rzwartą bramkę, lecz 
nie uznał z powodu ?Pa A \ 

W finale Polonia 
drużyną FC Lipsk, kto^ . (• 
żyła Herthę (Berlin z&cn' , ^ 

NA STADIONIE^ ^ 
Berlinie zach. rozegran0 t'J | j, 
spotkanie półfinałowe ^ y v 
,,Intertoto" między &e . v { 

Lipsk. Wysokie zwyci^t-lslf,,
( 

(1:0) odnieśli piłkarze ^ j 
Rewanżowy mecz ro^ 

stanie w Lipsku 5 maj3' 
sP0t STOKE CITY — „ZE! 

GWIAZD" — 6:4 (4:2) 

W środę 28 bm. 

K\ 

s 

Londynie spotka^'" 
skie pomiędzy maciJ' 
bem Matthewsa — k; 
„Zespołem Gwiazd", e 

1 i 
wystąpili znani piłk31^ 
Europy. Mecz zakońcZJ#i (<' j 
cięstwem Stoke City 

ońcty\ rj Y 

Stanisław®*' $ 
Grzybowi , | 

wyrazy gUb° 

współc*^' qĄ 
z powodu zgo" S 

% 

PRACOWNICY 7j*kOS^( \ł 

ŻYWIENIA j % I) 

składają 

GS CZAP^1 

$ 
Długoletniemu współpracownikowi służby 

no-epidemiologicznej 

i ni. Stanisławowi 
Dzierzgowskiemti 

wyrazy głębok'ego w»półczuc,<' 
z powodu zgonu Zony 

• k 1 a d a 
WOJEWODZKA STACJA 

SANITARNO-EPIDEMIOLOGICZNA W SI 

S 

I $ )& 
K 



GŁOS Mr-m-cwa8)« Str, s 

ta*0b|aZ3l' 
SMACZNEGO! 

^ J1,ron*c~k*> te z piosenki, 
^^fjrapec~ki i podobają się 
H V?rn- żywe, również 
*hą !*r<>Peczki f  ale nie ta ce-
ti^ę. Ceresu je nas najbar-

świadczeni rolnicy 
*Uę Iow 2c biedronka jest ich 
Wo /s°rusznikiem I &a-
Ca^ *z w niektórych okoli-
k\Ą azywają ją wróżką. Po-
"a i).1^ np. w sadzie — vrróż-
^^na' mszyc na drte-

tor, b?d^e- ̂  to dlatego, 
P^W, biedronek maja nie-
Vtf-> apetyt. Na podstawie 
faą*0 sPsłych obliczeń, wy-
,W,°' 2C d°r(>sła larwi bie-

^ V) ^edmiokropkowej zja-
N*^u do6v do 270 ?a"'u' * dorosłych owadów. Z\t 

hucznego — apelo^cać 
^ wl zw*a*~c?a do d-ieci, by 

Zczyły biedronek. 

^,E BĘDĄ GNIŁY 

S& tio pomidorów, kwia-
> JeiL,.drzewck nic bSd2* *ni 

1°. Tr.°kiono Je z suche-
\ iihKWa ' P°ddano zabiego-
^ ̂ fegnacii- Trzeba je w 
Jji \v iu zan*oezyć na kilka 
%t, & Pr°e. roztworze siar-
> ^ kamień). 
i^UUtr?fcz?n miedzi szybciej 
> ^ h J

s^ w wodzie, nalc-
d?r™ać do w stop. c. 

z płynem, w któ 
«^*ih°CZL®- b^dziem>T paliki, 
<>, ° wystawione na 

dług opinii niemieckich ogrod 
ników stosujących ten zabieg 
powszechnie — mogą być w 
ziemi przez kilkanaście lat. 
Oszczędność znaczna. 

A JEDNAK POTRZEBNY 

Doświadczenia ostatniego ćwierć 
wieku wykazały nieodparcie, że 
w rolnictwie koń jest jednak po­
trzebny. W niektórych pracach 
rolnych jest ciągle niezastąpiony. 
I dlatego też. w- ostatnich 25 la­
tach. mimo niebvwałego rozwo­
ju techniki w o*óle. a w rolnic­
twie również, nie nastąpił gwał­
towny spadek końskiego pogło­
wia. W 1939 roku było na świecie 
M min koni. Obecnie tylko o jed­
ną czwartą mniej. W Europie koń 
skie zastępy zmniejszyły się w 
tym samym czasie tylko o 30 pro 
cent. Co więcej — w niektórych 
krajach zachodnich, w których 
zbyt gwałtownie dobierano się 
koniom do skóry, obecnie odbu­
dowuje się ich pogłowie. I to po­
śpiesznie. w Belgii np. tylko w 
ostatnich latach" liczba koni na 
1<W ha wzrosła z 7.2 do 9 sztuk. 
A w Polsce? Zmniejsza się, ale 
ostatnio — coraz wolniej. Obec­
nie mamy 2.600 tys. siwków. Na 
100 ha wypada ich 13. O 10 wię­
cej niż w Anglii, o 9 więcej niż 
we Francji i tylko o 7 w porów­
naniu z Holandią. 

fJK) 

. Pamiętać przy tym 
*e . roztwór przygoto-

,* IY1°źwa tylko w naczy-
r ̂ civew.n*aDyc*1 emalio 

^igdy w blaszanych. 
fcj

a^ynioczone w roztwo-
*ezanu miedzi 

WNASZYM województwie 
istnieje ponad 69 tys, 
gospodarstw indywidual 

nych, które władają prawie 
430,5 tys, ha użytków rolnych 
(55 proc. ogółu użytków rol­
nych w Koszalińskiem). Jakie 
są kierunki rozwoju tych go­
spodarstw, które grupy wyka 
żują największą dynamikę roz 
woju, w których istnieją naj 
wieksze rezerwy produkcyj­
ne? Cennych i ciekawych da 
nych na ten temat dostarcza 
analiza, którą przy współu­
dziale wojewódzkiego aktywu 
w lutym bieżącego roku prze 
prowadził Wvdział Rolny KW 
PZPR. 

Badania wskazują, że struk 
tura koszalińskiej gospodarki 
chłopskiej na ogół jest korzyst 
nn. We władaniu gospodarstw 
o obszarze powyżej 2 ha znaj 
duje się 96,2 proc. ogółu zie­
mi chłopskiej, przy czym go­
spodarstwa o obszarze powy­
żej 10 ha dysponują prawie 
50 proc. chłopskich gruntów. 
Charakterystyczne, iż powoli 
zwiększa się liczba gospo­
darstw o obszarze od 10 do 
15 ha, zmniejszają się za to 
grupy od 7 do 10 ha oraz 
powyżej 15 ha. Jest to wytłu­
maczone tym, że w naszych 
warunkach w gospodarstwach 
o obszarze powyżej 10 ha ist­
nieją większe możliwości sto 
sowania postępu techniczne­
go. Czy jednak korzystne jest 
zmniejszanie się liczby gospo 
carstw o obszarze powyżej 
15 ha? W tych rejonach woje 

wództwa, w których przeważa 
ją gleby słabsze i w których 
znajdują się większe obszary 
gruntów PFZ nie jest to zja­
wisko pomyślne. Analiza Wy­
działu Rolnego KW_ PZPR 
wskazuje, iż . przyczyną 
zmniejszania się liczby tego 
typu gospodarstw jest niedo­
stateczne wyposażenie ich w 

STAŁY DODATEK „GŁOSU KOSZALIŃSKIEGO* 

Koniec z żółwim te 
. £ł»>, 
r Ui ^^Zap;iŚ7ny się w ubiegłych latach do żółwiego tem 

$/. °Szalińskim budownictwie rolniczym. 1 nic dziwne-
roku zamierza wykonać robo­
ty wartości 40 min zł, zaś w 

stawiano w pe- 1967 — 60 min zł! Dyrektor leerQe?r° C2ieT0T(>dzinny dom mieszkalny łjajai  

W ^xoiJ^ZeC^n^e. ̂ UXŁ a nP- dużą oborę w PGR Łęgi inż. Piotr Zyskowski jest do-
7kią e 

c}e swidwińsktm budowano bez mała... cztery lata. brej myśli. 
AĆ; ̂ Jcd!MljC' ie  ica niesławny okres koszalińscy bu- _ obecnie — mówi — pra-

p 
7nan juź poza sobą. Odwiedziliśmi J J  ' ' 51 

S>e 

zi l iśmy ostatnio kiika- cujemy jeszcze metodami tra-
C* bSłfj!ltrÓU> W P°wlecl* stawieńskim. Beż przesady — dycyjnymi."w niewielkim stop 

^ynfci wyrastają w ruch jak grzyby po deszczu! 
^ ̂ fCh0w- Zaczęta w zapewniono odpowiednie za-
v 1 OETromna utwAa- kwaterowanie, na każdej z 

większych budów zorganizo­
wano stołówkę! 

W ubiegłym roku w sła- . 
wieńskich pegeerach budowa- kąlnego trwał będzie znacz 
ło PBR z Koszalina. Wykona- R1C krócej mz 80 dni. 

°^TOn}na wycho- kwaterowanie, na każdej 
C da

dla 300 ciel3t jest już ' 
bi4r > Podobnie jak 

S domy mieszkal­
ni &r>ląuparą" trwa bud0 

>, 2echowalni ziemnia 
i 
4t 

i 
t 
t. 

jl 

niu stosujemy budownictwo 
z prefabrykatów. Jednak już 
w przyszłym roku rozpocznie­
my montowanie obiekt św z 
gotowych elementów. Wów­
czas cykl budowy domu miesz 

^?^n^!5rj:fwo' Bud°w<» czte-
Im domu mieszkalnego 

\Nn.ma,:Ca' a 30 m^rca *łO trariv/.,r<v. 
fobot; 

tradycyjną wiechę*, 
wnętrzu przeprowa-

y "wykończeniowe. Po 
J ^'v ™e: budynku tym zamiesz 

. VJ! 
gospodarstwa. 

budowy obliczono 
H'' 

6^%^tawW°" 7 dWóch nf" 
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no roboty wartości 11 min zł. 
Tegoroczny pian nowo zorga­
nizowanego PBR w Sławnie 
przewiduje wykonanie prac 
wartości 30 min zł. W pierw­
szym kwartale roczny plan 
zrealizowano już w około 20 
proc.! 

— Plan rzeczowy wykona­
my przed terminem — mówi 
inż. Piotr Zyskowski. — Bu­
dowę obiektów, które winny 
być przekazane do eksploata­
cji w bieżącym roku pragnie­
my zakończyć do września, 
zaś do grudnia wykonać tzw. 
stany surowe budynków, któ­
re mamy oddać do użytku w 
przyszłym roku. Pragniemy 
w ten sposób zabezpieczyć w 
zimie front pracy dla całej 
załogi. Niepokoimy się jed­
nak, gdyż dotąd nie otrzyma­
liśmy w komplecie dokumen­
tacji technicznej. 

Rozwojem nowego przedsię­
biorstwa bardzo interesują się 
KP PZPR i Prezydium PRN w 
Sławnie, udzielając dyrekcji 
PBR pomocy w przezwycię­
żaniu trudności. Od rozwoju 
PBR zależy przecież rozwój 
sławieńskich pegeerów! PBR 
już w tym roku rozpoczyna 
budowę własnej bazy (koszt 
prawie 9 min zł!) w przyszłym 

(j. 1.) 

środki produkcji oraz stoso­
wanie progresji w polityce 
fiskalnej. 

Głównie kosztem gospodarstw 
o obszarze od 7 do 10 ha zwiększa 
ją się także grupy gospodarstw 
do 2 ha oraz od 2 do 5 ha. W 
lf<50 roku gospodarstw tego typu 
mieliśmy w województwie około 
16 tys., obecnie zaś jest ich już 
ponad 32 tys., przy czym zajmu­
ją one 11,9 proc. ogółu ziemi chłop 
skiej, prawie dwukrotnie więcej 
niż w 1950 roku. Właścicielami 
mniejszych gospodarstw są ludzie 
starsi, pracownicy różnego typu 
placówek, świadczących usługi na 
rzecz rolnictwa oraz robotnicy. 
Na ogól zajmują oni zabudowa­
nia, stanowiące bazy do prowa­
dzenia gospodarstw o obszarze po 
wyże.i 7, a nawet powyżej 10 ha. 

Bardziej szczegółowa analizą 
Wydział Rolny KW PZPR objął 
100 gospodarstw, wybranych dro­
gą losowania w powiatach zło­
towskim, wałeckim, s'awieńskim, 
szczecineckim i koszalińskim. Wy 
brano trzy grupy, mianowicie go 
spedarstw większych obszarowo, 
reprezentujących stosunkowo wyż 
szy. poziom produkcji, następnie 
grupę gospodarstw średnich oraz 
ekonomicznie podupadłych. 

W grupie pierwszej prze­
ciętny obszar gospodarstwa 
wynosi 15.6 ha. Grupa ta jest 
stosunkowo najbardziej towa 
rowa, korzystnie kształtuje się 
w niej struktura zasiewów, 
plony zbóż wynoszą średnio 
J9 q z ha, ziemniaków około 
200 q z ha. Charakterystyczne 
jednak, że w gospodarstwach 
tego typu istniejące pomiesz 
czenia dla inwentarza wyko^ 
rzystywane są zaledwie w o-
koło 60 proc ! Rolnicy tłuma­
czą to brakiem odpowiednich 
zasobów pasz, głównie treści­
wych, a także niedostatecz­
nym stanem użytków zielo­
nych. Gospodarstwa grupy I 
w niewielkim stopniu prowa­
dzą wymianę zbóż na pasze 

ii 

Sławieńskie PBR budowę wy-
chowa In i dla 300 cieląt w PGR [ 
Tychowo rozpoczęło w styczniu 
i w sierpniu gotowy obiekt od­
da do użytku. Wychowalnię 
stawia głównie kilkunastoosobo­
wa grupa robotników, którzy do 
PBR w Sławnie przybyli z płoc­
kiej „Petrobudowy". Dobrze zara 
biają, na miejscu maja stołówkę 
1 ani myślą zmieniać miejsca 
pracy. Na zdjęciu — budowa jed 
nego ze skrzydeł wychowalni. 
Całkowity koszt obiektu wyniesie 
1,5 min zi* 

W PGR Karwiee pracuje S-oso-
bowa brygada Stanisława Czer-
czaka. Y» :szyscy jej członkowie 
przyjechali z powiatu opoczyń­
skiego w woj. kieleckim. I oni 
chwalą sobie dobrą organizację 
pracy oraz zarobki, toteż obiecu­
ją, że pozyskają dla przedsiębior 
stwa kilku swoich kolegów. Bry­
gada Czerczaka współzawodniczy 
z brygadą Mariana Krzysztofika 
o to, która pierwsza zakończy 
budowę domu mieszkalnego. Na 
zdjęciu — Kielecczanie przy pra­
cy. Fot. J. I.esiak 

treściwe, przeciętnie każde za 
usługi maszynowe, świadczo­
ne przez kółka rolnicze płaci 
rocznie 2.200 zł (mniej więcej 
równowartość 10 ha orki śred 
niej). A więc mimo stosunko 
wo wysokiego poziomu kul­
tury rolniczej, w gospodar­
stwach tych istnieją jeszcze 
znaczne rezerwy produkcyj­
ne. Wykorzystanie tych re­
zerw zależeć będzie przede 
wszystkim od wzrostu produk 
cji pasz i dalszej mechaniza 
cji procesów produkcyjnych. 

W drugiej grupie gospo­
darstw, określonych w anali­
zie jako średnie, przeciętny 
obszar wynosi 10,3 ha Struk 
tura zasiewów przedstawia 
się tu mniej korzystnie. Szcze 
golnie niepokoi, że gospodar­
stwa te aż 26 proc. ziemi or­
nej przeznaczają pod uprawę 
ziemniaków, co grozi inwazją 
różnego rodzaju szkodników 
tych roślin. Wydajność zbóż 
w okresie ostatnich 4 lat wy 
niosła średnio rocznie 17 q z 
ha, ziemniaków 200 q z ha. 
Z drugiej strony gospodar­
stwa średnie stosunkowo do­
brze rozwinęły hodowlę, w 
przeliczeniu na 100 ha użyt­
ków rolnych przypada w nich 
bowiem 60 sztuk bydła, aż 110 
sztuk trzody chlewnej, 30 o-
wiec oraz 20 koni (nieco wię­
cej niż w gospodarstwach gru 
py I), jednakże każde z nich 
dysponuje przeciętnie jeszcze 
7 wolnymi stanowiskami dla 
inwentarza. A więc i w tej 
grupie gospodarstw istnieją 
znaczne rezerwy produkcyjne 
przy czym niemal każde go­
spodarstwo, z uwagi na wy­
starczającą liczbę rąk do pra 
cy (25 zatrudnionych na 100 
ha), ma możliwości zwiększe­
nia obszaru uprawy, lub inten 
syfikacji produkcji. 

Przytoczyliśmy, rzecz jasna, tyl 
ko fragmentaryczne dane z ob­
szernej analizy, przeprowadzonej 
przez Wydział Rolny KW PZPR. 
Jest to w każdym razie praca bar 
dzo cenna i stanowi pierwszą te 
go rodzaju próbę, podjęta w wo­
jewództwie. Analiza zawiera tak 
że skonkretyzowane wnioski w 
sprawie wykorzystania rezerw w 
gospodarce chłopskiej, no stu luj ąc 
m. in. rozwój usług dla rolnic­
twa, wprowadzenie niektórych 
zmian w polityce fiskalnej pań­
stwa, w sprawie rozwoju kółek 
rolniczych itd. Oczywiście, anali­
za nie wyczerpuje jeszcze wszyst 
kich aspektów i tendencji rozwo 
jowych przemian strukturalnych 
w gospodarce chłopskiej. Wyma­
ga ona pogłębienia przez przepro 
wacz^aie ..analiz jeszcze bardziej 
szczegółowych. które powinny 
podjąć prezydia rad narodowych. 
Rąz dokładnego obrazu indywi­
dualnego rolnictwa w wojewódz­
twie trudno bowiem skutecznie 
kierować jego prawidłowym roz­
wojem. J. I,. 

mesa z 

W bieżącym roku w kilku­
dziesięciu koszalińskich pege­
erach do siewu buraków cu­
krowych użyto na szerszą ska­
lę nasion tzw. jednokiełko-
wych. Od dotychczas wysiewa­
nych różnią się one tym, że z 
jednego nasiona wyrasta w za­
sadzie tylko jedna roślina. Pie­
lęgnacja buraków, wyrosłych 
z nasion jednokiełkowych, wy­
maga mniej pracy, gdyż. staje 
się niepotrzebna uciążliwa 
przerywka roślin. Do siewu na­
sion jednokiełkowych pegeery 
otrzymały specjalne siewniki z 
importu. 

¥ 
Wojewódzkie Biuro Projek­

tów Budownictwa Wiejskiego 
opracowało ostatnio na zlece­
nie WZ PGR w Koszalinie pro­
jekt adaptacji typowej buka-
ciarni na pomieszczenie dla 500 
matek owczych. Taka owczar­
nia już w tym roku zbudowa­
na zostanie w PGR Jaźwiny w 
powiecie drawskim, zaś w przy 
szłym roku gospodarstwo to.o-
trzyma jeszcze dwa podobne 
obiekty. Koszt budowy jednej 
owczarni wynosi 1,3 min Tl. 
Projektanci przewidzieli wypo­
sażenie owczarni w automa­
tyczne karmniki siana oraz si­
losy przejazdowe, z których 
owce same będą pobierać ki­
szonki. Oczywiście typowa ow­
czarnia może być niewielkim 
nakładem przystosowana z po­
wrotem do chowu bukatów. 

* 
Obecnie w pegeerach w na­

szym województwie istnieje 
już 140 klubo-kawiarni, zorga­
nizowanych przez Przedsiębior 
stwo Upowszechnienia Prasy i 

siążki ..Ruch". Najwięcej klu­
bów powstało w państwowych 
gospodarstwach r\Jinyeh w po­
wiatach: słupskim, kołobrze­
skim i szczecineckim,. W tym 
roku koszaliński „Ruełi" za­
mierza zorganizować w pege­
erach jeszcze przynajmn^j 
klubn-kawiarni. Odpowiednie 
pomieszczenia dla tych optrzeh 
nych placówek przygotują pe­
geery, zaś wyposażenie zakupi 
„Ruch". (1.) 

W PGR Kazimierz 
- 33 q z ha! 

Załoga PGR Kazimierz w po­
wiecie koszalińskim chlubi 
rekordowymi zbiorami zbóż. 
Jak wykazały ostatnio zakoń­
czone omłoty, w gospodar­
stwie tym zebrano w wbie-
f !vrn roku przeciętnie po 33 
zbóż z ha. Stosunkowo najwyż­
szy plon — 36 q ziarna z ha — 
wydał jęczmień jary. Jak 
twierdzi dyrektor pegeeru inż. 
Józef Szydłowski, w tym roku 
zbiory zbóż będą wyśsze. Zbo­
ża w Kazimierzu przezimo»wały 
bowiem lepiej niz w ubiegłym 
roku, otrzymały rówffież nieco 
wyższe dawki nawozów sztucz­
nych . (1.) 
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W tym roku przemysł kra­
jowy po raz pierwszy dostar­
czył rolnictwu dość znaczne 
ilości nowego nawozu azoto­
wego — MOCZNIKA. Mocz­
nik niegranulowany ma po­
stać drobnych kryształków 
koloru białego, zaś granulo­
wany — białych, okrągłych 
perełek. Jednakże jak dotąd, 
choć nawozów azotowych nic 
mamy pod dostatkiem, wielu 
rolników w naszym woje wódz 
twie ociąga się z kupnem 
mocznika twierdząc, że jest 
on za drogi, cena za kwintal 
wynosi bowiem 400 zł. 

Mocznik nie jest „za drogi". 
100 kg mocznika zawiera ai 
£6 kg czystego azotu, a więc 
prawie dwukrotnie więcej niż 
saletrzak i prawie trzykrotnie 
więcej niż 15,5 proc. saletra 
wapniowa względnie sodowa. 
1 kg czystego azotu, zawarte 
go w moczniku, kosztuje 8,6*9 
złotych, gdy tymczasem za 1 
kg azotu zawartego w salc-
trzaku płacimy 8,80 zł, zaś w 
saletrze wapniowej czy sodo­
wej aż ponad 12 zł! Azot za­
warty w moczniku kosztuje 
najtaniej! Należy również pod 
kreślić, że badania przepro­
wadzone przez placówki nau­
kowe wykazały, iż przy nawo 
żeniu zbóż każdy kilogram 
azotu zawartego w moczniku, 
powodował zwyżkę zbiorów 
ziarna o 16 kg, zaś w przypad 
ku nawożenia saletrzakiem, 
tylko 14,5 kg — 15 kg. 

Mocznik nadaje się do na­
wożenia wszystkich rodzajów 
gleb i wszystkich roślin. Przy 
nawożeniu ziemniaków wyka 
żuje podobne działania jak 
siarczan anionu. Mocznik dzia 
ła bardzo korzystnie przy 
wczesnowiosennym, pogłów-

Mocznik 
nie fest 

„za drogi11! 
nym nawożeniu zbóż. Przy M 
wożeniu zbóż stosujemy od 5® 
do 70 kg mocznika w przeli­
czeniu na ha. Ważną zaletą 
mocznika jest to, że nie ule­
ga on wypłukaniu z gleby i 
może być stosowany przed 
siewem, bez obawy uszkodzę 
nia roślin. Oczywiście, po wy 
siewie mocznika pole należy 
zabronować. Również prxy 
pogłównym stosowaniu mocz­
nika na glebach zwapnionych 
lub zasadowych wskazane jest 
bronowanie, aby zapobiec n-
latnianiu się amoniaku* Na 
glebach zakwaszonych bronę-
wanie można pominąć. 

100 kg mocznika zawiera ty 
le czystego azotu, ile prawie 
2,5 q azotniaku lub saletrza-
ku względnie 3 q saletry wap 
ni,;wej i sodowej. Mocznik po 
winien być więc wysiewany 
bardzo równomiernie. Przed 
wysiewrem zaleca się miesza 
nie mocznika z dwufosfatem* 
supertomasyną, solą potaso­
wą lub annofosem. Przy nawo 
żeniu pogłównym w celu bar 
dziej równomiernego wysiew 
wu, dobrze jest zmieszać mocx 
nik z suchym piaskiem lub s 
suchym torfem. 

Produkcja mocznika w na* 
szym kraju będzie wzrastać 
z roku na rok. Planuje się, źe 
w latach przyszłych rolnictwo 
otrzyma jedną trzecią ogólnej 
ilości nawozów azotowych w 
formie mocznika! Im szybciej 
nasi rolnicy zaczną stosować 
ten nawóz, tym lepiej. 

Inż. Olgierd ASTUKIEWICE 
st agrochemik Stacji Che­
miczno-Rolniczej w Koszalinie 



M. Jagielski 
minister rolnictwa 

tym serdecznym i bliskim 
kontaktem kierownika resor­
tu rolnictwa, znajomością 
przez niego specyfiki naszych 
problemów, a późniejszymi de 
cyzjami władz państwowych. 
Do tego należy dodać załat­
wienie rozlicznych spraw po­
szczególnych instytucji, pegee 
rów, wsi... 

Tow. Mieczysław Jagielski 
jest gorącym rzecznikiem na 
szego regionu. Dawał temu 
niejednokrotnie wyraz w swo­
ich wystąpieniach zachęcają­
cych pas do działania. Zwróci 
ła naszą uwagę np. jego kilku 

krotna sugestia, wyrażona już 
w bieżącej kampanii wybór 
czej, o wykorzystanie różnych 
szans aktywizacji małych mia 
steczek. 

Dr Mieczysław Jagielski 
pełnił i pełni wiele odpowie­
dzialnych funkcji państwo­
wych i partyjnych. A mimo 
to znalazł czas, na pracę nau 
kową. W dowód uznania za 
działalność partyjną i państwo 
wą, na dwudziestolecie Pol­
ski Ludowej tow. Mieczysław 
Jagielski odznaczony został or 
derem Sztandaru Pracy I Kia 
sy. 

Z tych wszystkich powodów 
tow. Mieczysław Jagielski cie­
szy się sympatią i zaufaniem 
mieszkańców Ziemi Koszaliń­
skiej. Fakt ponownego wysu­
nięcia jego kandydatury do 
Sejmu spotkał sie z powszech 
ną aprobatą mieszkańców Zie 
mi Koszalińskiej. 

tem pracy wojewódzkiej or­
ganizacji partyjnej i osobiś­
cie jej pierwszego sekretarza, 
a zarazem przewodniczącego 
WK Frontu Jedności Narodu. 

Kierując z konsekwencją 
pracą partyjną, wymagającą' 
nieustannych konfrontacji, od 
powiedzialnych decyzji, tow. 
Kuligowski jako działacz par 
tyjny i poseł znajdował zaw 
sze czas na serdeczne spotka 
nia z ludźmi w różnych środo 
wiskach. Zawsze z uwagą wy 
słuchuje ich opinii, wysuwa 
nych przez wyborców postula 
tów, by na tej podstawie 
kształtować plany i formy 
działania, pomagać i zachęcać 
do pracy. Dużą troską otacza 
organizacje młodzieżowe. Mło 
dzież koszalińska ze szczegół 

Nasi kandydat 
njrm wzruszeniem wspomina 
spotkania z I sekretarzem. 

Szczerze gratulowali miesz 
kańcy Ziemi Koszalińskiej to 
warzyszowi Kuligowskiemu 
wysokiego odznaczenia pań­
stwowego — Sztandaru Pracy 
I klasy — wręczonego mu na 
dwudziestolecie Polski Ludo 
wej w dowód uznania za za­
sługi w działalności rewolu­
cyjnej, partyjnej, społecznej. 
Ostatnie pięć lat tej długolet 
niej działalności poświęcił bez 
reszty Ziemi Koszalińskiej. 

Antoni Kuligowski 
I sekretarz KW PZPR 

Zdzisław Tomal 
przewodniczący Prezydium WM 

PO RAZ TRZECI z rzę­
du Ziemia Koszalińska 
wybiera swym kandyda 

tem na posła dra Mieczysława 
Jagielskiego — zastępcę człon 
ka Biura Politycznego KC 
PZPR, ministra rolnictwa. 

Kierując od roku 1959 resor 
tem roln^g/a, sprawując od 
IV Zjazdu odpowiedzialną 
funkcję w kierownictwie 
partii tow. Mieczysław Jagieł 
ski znajduje zawsze wiele cza 
su i zrozumienia dla spraw 
województwa koszalińskiego. 
Znają go osobiście tysiące 
mieszkańców naszego regio­
nu, z konferencji partyjnych, 
narad roboczych, spotkań w 
różnych środowiskach. Zaw­
sze z uwagą słucha wystąpień 
w dyskusji, pilnie odnotowu 
je postulaty i krytyczne uwa 
gi. Korzysta z każdego spot­
kania, by wyrazić swój stosu 
nek do spraw nurtujących 
nasz rolniczy region, pomóc 
i doradzić. Z przejawami po­
mocy resortu rolnictwa spoty 
kaliśmy się — zwłaszcza w o-
statnich czterech latach — na 
każdym kroku. Przecież w koń 
czącym się planie pięciolet­
nim na inwestycje w, rolnic^ 
twie koszalińskim przeznaczo 
no olbrzymie sumy. Rozwinę 
Jy się przedsiębiorstwa bu­
downictwa rolnego, a woje­
wództwo koszalińskie, jako 
pierwsze w kraju, powołało 
własne Zjednoczenie Budow­
nictwa Rolniczego. Dodatkowe 
wyposażenie otrzymały przed 
siębiorstwa melioracyjne, 
stworzono nowe bodźce ma­
terialnego zainteresowania dla 
załóg pegeerów, dogodne wa 
nmki rozwoju budownictwa 
i remontów na wsi koszaliń­
skiej. Wspominamy o tym nie 
bez powodu — jest bowi%m 
bezpośredni związek między 

PRZYPOMNIJMY kilka 
szczegółów z bogatej bio 
grafii. Lata międzywojen 

nego dwudziestolecia: syn 
warszawskiego kolejarza, mło 
dy robotnik, Antoni Kuligow­
ski, pracując zdobywa jedno­
cześnie średnie wykształce­
nie techniczne, działa w Towa 
rzystwie Uniwersytetów Ro­
botniczych. Tu następują 
pierwsze kontakty z organiza 
cjami rewolucyjnymi. W la­
tach 1935—1937 jest jednym 
z organizatorów strajków w 
wołomińskich hutach szkła i 
fabrykach metalowych. Po 
klęsce wrześniowej tow. Kuli 
gowski z grupą towarzyszy 
pracy, komunistów, przebywa 
w Związku Radzieckim. Pra­
cuje początkowo w przemyś­
le, a gdy nad Oką formują 
się pierwsze jednostki Ludo­
wego Wojska Polskiego — 
staje w jego szeregach. Wraz 
z I Armią WP wkracza do 
wyzwalanej Polski razem z 
wojskami, które zajęły Pra­
gę. W okresie prezydentury 
obecnego Marszałka Polski, 
tow. M. Spychalskiego, tow. 
Kuligowski pracuje, z ramie­
nia WP, przy organizowaniu 
życia społecznego i gospodar­
czego Warszawy. Kończy służ 
bę w armii w roku 1945, w 
stopniu majora. Potem obej­
muje niemniej trudne i waż­
ne posterunki w pracy par­
tyjnej. W Bydgoszczy, Szcze­
cinie i Wrocławiu, kieruje pra 
cą wojewódzkich instancji 
partyjnych, pracuje na sta­
nowisku kierownika Wydziału 
Rolnego KC PZPR i piastuje 
odpowiedzialne funkcie w re 
sortach rolnictwa. W lutym 
1960 roku towarzysz Antoni 
Kuligowski wybrany zostaje 
I sekretarzem KW PZPR w 
Koszalinie. 

Od lat datują się ścisłe 

związki tow. Kuligowskiego z 
Ziemią Koszalińską. I o nich 
właśnie chcielibyśmy głównie 
przypomnieć, prezentując kan 
dydata na posła Ziemi Kosza 
lińskiej. 

Przypomnijmy więc, że wła 
śnie ostatnie 5 lat było okre­
sem szczególnie intensywnego 
rozwoju województwa. W ślad 
za nakładami należało rozbu 
dować przedsiębiorstwa bu­
dowlane, odpowiednio rozdy­
sponować środki, wyzwolić 
moce i możliwości tkwiące w 
rolnictwie, przemyśle i rybo 
łówstwie. Zatroszczyć się 
wreszcie o model, kierunki 
rozwoju na przyszłość. A przy 
tym wszystkim kształtować so 
cjalistyczne stosunki między 
ludźmi, pobudzać ich energię 
i inicjatywę. 

Te sprawy były przedmio-

ZWIĄZAŁ się z Ziemią Ko­
szalińską przed ośmiu la­
ty. Przybył do nas, zna­

jąc j-uż specyfikę pracy na 
Ziemiach Zachodnich, poprzed 
nio bowiem działał w woje­
wództwie wrocławskim. W 
1957 roku wybrany został prze 
wodniczącym Prezydium WRN 
w Koszalinie. 

Opinia wszystkich, którzy 
go znają osobiście lub pośred­
nio z działalności, jest zgod­
na: rozważny i energiczny 
działacz państwowy, umiejęt­
nie łączący wymogi stawiane 
przez kraj przed wojewódz­
twem koszalińskim z działal­
nością na rzecz wszechstron­
nego rozwoju regionu koszaliń 
skiego. Konsekwentny w dzia­
łaniu, wymagający w stosun­
ku do samego siebie i współ­
pracowników, a jednocześnie 
życzliwy w stosunku do ludzi. 

Wiedza fachowa, wyższe wy 
kształcenie rolnicze, pozwala 
Zdzisławowi Tomalowi na 
wnoszenie poważnego wkładu 
w rozwiązywanie trudnych 
problemów koszalińskiego rol­
nictwa. Pomocne w pracy są 
osobiste walory — rzeczowość 
i konsekwencja w działaniu. 
Cechuje go przy tym bezpo­
średniość, która pozwala zys­
kać sojuszników w działaniu, 
wpływa korzystnie na atmo­
sferę pracy w radach narodo­
wych. W ciągu tych ośmiu 
lat pobytu na Ziemi Koszaliń­
skiej włożył niemało wysiłku 
w to, by rady i ich organy 
wykonawcze nieustannie pod­
nosiły poziom swej pracy, le­
piej oddziaływały na wszech­
stronny rozwój swych terenów 
i lepiej załatwiały istotne, ży­
ciowe problemy mieszkańców'. 

Praca na stanowisku prze­
wodniczącego Prezydium WRN 
sama w sobie zawiera elemen­
ty działalności społecznej. Ale 
Zdzisław Tomal nie poprze­
staje na tym. Będąc w ostat­
niej kadencji posłem, korzy­
stał z każdej okazji, by spot­
kać się z wryborcami, wysłu­

chać ich postulatów, pomóc, 
interweniować. Często udzie­
la pomocy bezpośredniej. War­
to więc przypomnieć, że prze­
wodniczy utworzonemu nie­
dawno Koszalińskiemu Towa­
rzystwu Społeczno - Kultural­
nemu, od kilku lat przewodzi 
ruchowi przyjaciół harcerstwa 
w województwie. 

Wszystkie te fakty zbudo­
wały mu w województwie 
powszechny autorytet. Tym 
większy, że mając tak rozlicz­
ne obowiązki, ob. Z. Tomal 
działa z oddaniem w Zjedno­
czonym Stronnictwie Ludo­
wym. Zamiłowanie do działal­
ności społecznej 1 przekonania 
polityczne wyniósł zapewne z 
lat młodzieńczych, kiedy pra­
cował w ZMP „Wici". Jego po­
stawę kształtowała walka 
zbrojna z hitlerowskim oku­
pantem w szeregach Batalio­
nów Chłopskich. Od 1948 ro^u 
Zdzisław Tomal jest człon­

kiem ZSL i jego 
aktywistą. Był wicep* f 
WK ZSL we Wrocła* 
wiceprezesem woje* ^ 
organizacji Stronnictw^ fi 
szalinie, a na ostatn^^ 
gresie Zjednoczonego t i 
nictwa Ludowego $ 
branr członkiem Pre 

NK ZSL. . 
W dowód uznam* ^ 

Rada Państwa - odzna^f^ 
Zdzisława Tomala ^ 
rem Pracy II Klasy-

Wojewódzka 
Stronnictwa ponowni6 fi 
ła go kandydatem njfjjt' 
IV kadencji Sejmu fal 

spotkał się z 
poparciem ! 
mieszkańców wojewć*1 

Szalińskiego* 

Alojzy Czarnecki 
wiceprokurator wojewódzki 

ALOJZY CZARNECKI ma do dziś jest wiceprok^3 

prawo wiązać 20-lecie po wojewódzkim. • n 
wrotu Ziem Zachodnich Mimo intensywny Ą 

do Polski ze swoim osobistym cy skończył stu(^c ! 
jubileuszem. Od dwudziestu nicze na Uniwersyt^ A 
lat jest obywatelem Ziemi Ko- szawśkim. Nawał Pr? 
szalińskiej. Własnymi rękami, trafił też zahamo*^ 
w pierwszych powojennych wanej działalności P.1 > h 
miesiącach, odgruzowywał i społecznej. Bogata 
zniszczone wojną śródmieście tej działalności —- zvv1 fj 
Kosza1 ina .W tym mieście osie wodowe, praca $1 
dlił się, wracając z Niemiec, kadencje) w Wojewoa m 
po długiej, pięć lat trwającej dzie Narodowej. No» , h 
pracy przymusowej. wszystkim, działa1-110:,, f)y, 

Działalność zawodową zwią- tyczna w Stronnictw1 

zał z aparatem wymiaru spra- kratycznym. W cp * 
wiedliwcści. Najpierw praco- wstąpił Alojzy Czar^ f  % 
wał w Prokuraturze Sądu ku 1946, a gdy w I93. 
Okręgowego, później w Pro- stało województwo 
kuraturze Wojewódzkiej, gdzie skie i samodzielna * 

v» 

Lista kandydatów na radnych 
Wojewódzkiej" Rady Narodowej w Koszalinie 

NA PODSTAWIE art. 46 Ordynacji Wyborczej do 
rad narodowych (Dz. U. z 1960 r. nr 58 poz. 362) 
Wojewódzka Komisja Wyborcza w Koszalinie po­

daje do wiadomości, że w 15 okręgach wyborczych u-
tworzonych dla wyborów radnych Wojewódzkiej Rady 
Narodowej została zarejestrowana następująca lista 
kandydatów na radnych zgłoszona przez Wojewódzki 
Komitet Frontu Jedności Narodu w Koszalinie: 

OKRĘG WYBORCZY NR 1 
— KOSZALIN — MIASTO 

4 Janina Papelbaum — le­
karz medycyny Szpitala 
Wojewódzkiego w Kosza­
linie 

2. Antoni Hryniewicz — eko­
nomista z Oddziału Woje­
wódzkiego NBP w Kosza­
linie 

3. Longin Wasilewicz — ofi­
cer Wojska Polskiego z 
Koszalina 
Edward Janiszewski — 
dyrektor Koszalińskiego 
Przedsiębiorstwa Budow­
nictwa Przemysłowego 
Jerzy Łękawski — slusarz 
z- „Płytolenu" w Koszalinie 
Wacław Rosa — robotnik 
z Fabryki Urządzeń Budo­
wlanych w Koszalinie 
Janus* Chełmiński — eko-

4. 

<5. 

6. 

dzeń Budowlanych w Ko­
szalinie 

8. Stanisław Surowiecki — 
ślusarz z Koszalińskiego 
Przedsiębiorstwa Budow­
nictwa 

9. Teresa Węgrzyn — robot­
nica ze Spółdzielni Ozdób 
Choinkowych w Koszalinie 

OKRĘG WYBORCZY NR 2 
SŁUPSK — MIASTO 

1. Jan Jabłoński — zastępca 
przewodniczącego Prezy­
dium WRN w Koszalinie 

2. Jan Posmykiewicz — le­
karz medycyny ze Szpitala 
Powiatowego w Słupsku 

3. Maria Rzucidło — dyrek­
tor Woj. Oddziału PCK w 
Koszalinie 

4. Walenty Jackiewicz — sto­
l a r z  z  F a b r ^ i  _  M e b l i w  

5. Adam Włosek — kolejarz 
ze Słupska 

6. Maria Jarmułowicz — księ 
gowa z Fabryki Cukrów 
„Pomorzanka" w Stupsku 

7. Kazimiera Bedyk — kie­
rownik żłobka nr 2 w 
Słupsku 

8. Włodzimierz Zimoch — 
technik-mechanik z Fabry­
ki Narzędzi Rolniczych w 
Słupsku 

9. Maria Zaborowska — ku­
stosz Muzeum Okręgo­
wego w Słupsku 

10. Marian Madej — tokarz 
z ZNMR w Słupsku 

OKRĘG WYBORCZY NR 3 
— BIAŁOGARD 

1. Michał Piechocki — prze­
wodniczący WKZZ w Ko­
szalinie 

2. Mieczysława Sieradzan — 
kierownik Wydziału Orga­
nizacyjnego WK SD 

3. Alfons Jędrzejewski — roi 
nik z Łęczna 

4. Zygmunt Gronkiewicz — 
inżynier - elektryk z Za­
kładów Energetycznych 

5. Wanda Świdnicka — nau­
czycielka ze szkoły; w.. Kar-
Swe 

iV, Tytus Rdzeń iewskt — gar­
barz z Garbarni w Biało­
gardzie 

7. Jan Wojnarowski — 
mistrz kominiarski 2 Bia­
łogardu 

OKRĘG WYBORCZY NR 4 
— KOŁOBRZEG 

1. Stanisław Piwowarczyk — 
sekretarz Prez. WRN w 
Koszalinie 

2. Zdzisław Kwiatkowski — 
działacz społeczny z Kosza­
lina 

3. Paulina Kaniowska — rol­
nik z Czernina 

4. Adam Rusinowski — wice­
prokurator z Prokuratury 
Wojewódzkiej w Koszali­
nie 

5. Henryk Kuryj — kapitan 
portu w Kołobrzegu 

6. Zdzisław Cieślukowski — 
lekarz medycyny z PP 
r,Uzdrowiska" w Kołobrze­
gu 

7. Piotr Nowak — rolnik z 
Wrzosowa 

8. Jan Kubiński — kierownik 
szkoły w Gościnie 

9. Sabina Dernowska — nau­
czycielka Szkoły Ćwiczeń 
w Kołobrzegu 

OKRĘG WYBORCZY NR 5 
— KOSZALIN — POWIAT 

1. Zdzisław Tomal — prze­
wodniczący Prezydium 

Z Zdzisław Piś — dzienni­
karz, redaktor naczelny 
„Głosu Koszalińskiego" 

3. Konstanty Diadkowski — 
rybak z Państwowego Go­
spodarstwa Rybackiego w 
Mielnie 

4. Franciszek Tralcwski —ro­
botnik z Fabryki Zapałek 
w Sianowie 

5. Witold Manikowski — in­
żynier rolnik, kierownik 
IHR w Boninie 

6. Eugeniusz Klamka — rol­
nik ze Świeszyna 

7. Stanisław Buderawskf — 
prac. umysłowy ZO FWP 
w Mielnie 

OKRĘG WYBORCZY NR 6 
— SŁAWNO 

1. Stanisław Grubowski — in-
źynier-rolnik, kierownik 
Wydziału Rolnictwa Prez. 
WRN w Koszalinie 

2. Tadeusz Galik — inżynier-
- rolnik, wiceprezes WZKR 
w Koszalinie 

3. Halina Musiała — rolnik ze 
Złotowa 

4. Piotr Dzianach — rolnik z 
Cisowa 

5. Wacław Nakielski — rol­
nik z Polanowa 

6. Maria Łobacz — nauczy­
cielka Szkoły Podstawowej 
w Janiewicach 

7. Jan Iwański — monter z 
PPiUR J£uter'ł w .Darło-,. 

& Aleksander 
rektor WojewW*, 
błioteki Publiczni 
szalinie gpjP 

9. Jan W al en to ' 4 
PGR Ostrowiec / 

10. Antoni Borowe*-
nik z Warszko*'3 : 

OKRĘG WTBORc2*y 
— SŁUPSK — T° \ 

%\ J 
L Marian Czerwi#5 h 

rektor WZ PG& 
linie ^ j 

Z, Franciszek R«^ pć* 
nik weterynarii *tfP 
wej Lecznicy ^ 
Słupsku' ^ 4 

3. Klemens Cie^.^Ą 
stępca przeW0^/ 
Prez. WRN * ( / 

4. Kazimierz Ol€" 
sarz z Ustki 

5. Maria Kielbr**® 
rolnik z Rycze* ̂  

6. Bogdan Mor»c*'\Ą. 
inżynier, głó*"11^ flo^ 
Stacii Hodowli 

Podolu Wielkif" • 
7. Franciszek 

i 

i 

4 

i 

nik z Duninowa ^ 
8. Zenon I,ewan<* 

tor PPiUR 
Ustce 

9. Antoni Wardy"? ̂  
rektor PGR £>« 

10. Włodzimierz * - ' 

V 

inżynier, dy^"^ J 
Słupek h 

11. Stanisław Olef"#, 

l. 

a. 

i 

s. 
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na postów do Sejmu 
ka organizacja Stronnictwa -— 
został jej przewodniczącym. 
Miarą zaufania jaką obdarza­
ją go członkowie Stronnictwa 
jest to, że cztery kolejne zjaz­
dy wojewódzkie SD powie­
rzały mu odpowiedzialną fun­
kcje przewodniczącego WK 
SD. Od roku 1958 jest człon­
kiem Centralnego Komitetu 
SD. 

Wielokrotnie mieliśmy oka­
zję śledzić jego pracę, zarów­
no w ramach Stronnictwa, jak 
i na szerszej platformie. Zaw­
sze myślą przewodnią tej dzia 
łalności była chęć osobistego 
służenia rozwojowi Ziemi Ko­
szalińskiej i pobudzenia ak­
tywności otoczenia, zwłas-zcza 
zaś środowisk inteligencji, rze 
miosła. A w zjednywaniu ludzi 
do tych celów pomocnymi są 
osobiste walory — bezpośred­
niość, wiedza, wrażliwość.4. 

W uznaniu zasług w długo­
letniej działalności zawodowej 
i społecznej Alojzy Czarnecki 
odznaczony został Kawaler­
skim Krzyżem Orderu Odro­
dzenia Polski i Oficerskim 
Krzyżem Orderu Odrodzenia 
Polski. 

taką wyrazistością, zwłaszcza 
generalna dla nas sprawa, ja­
ką jest kształtowanie się jed­
nolitej społeczności. A z dzie­
dziny ekonomiki rolnictwa — 
jak sam mówi — unowocześ­
nienie produkcji rolnej we 
wszystkich postaciach. Uwa­
ża np., że naturalne walory 
bierni Koszalińskiej, zwiększa­
jący się z każdym rokiem na­

pływ turystów powinny sprzy­
jać rozwojowi ogrodnictwa, 
warzywn i c t wa, prze twór s twa 
spożywczego, wszelkich usług, 
którymi może służyć rolnictwo 
ruchów i turystycznym u» 

Feliks Starzec ma już za 
*sobą niemałe doświadczenie 
w pracy parlamentarnej. W 
ubiegłej kadencji był posłem 
do Sejmu z okręgu tczewskie­
go — członkiem Komisji Pla­
nu Gospodarczego, Budżetu i 
Finansów. 

Feiiks Starzec odznaczony 
jest Krzyżem Partyzanckim, 
Krzyżem Grunwaldu. Krzyża­
mi Kawalerskim i Oficerskim 
Orderu Odrodzenia Polski. 

E. Janiszewski 
rfyreJktor Koszalińskiego Przedsiębiorstwa 

Budownirtwa Przemysłowego 

Helena Stępień 
zastępca dyrektora SAT 

w Słupsku 

Feliks Starzec 
prezes WK ZSL 

lllYCHOWAŁ się w rodzinie 
ęĘ chłopskiej w regionie 

• skierniewickim — silnym 
J^odku radykalnego - wicio-

ruchu chłopskiego. Ten 
j?*t miał decydujący wpływ 

świadomy wybór drogi dzia 
Od f.Wici" poprzez pat-

^ancka walkę w czasie oku-
SJfji w Batalionach Chłop­
ach (w oddziale „Boruty"), 
>.^^r^nnictwa Ludowego i 

Jednoczonego Stronnictwa Lu 
. *>ego. To również zadecydo-

a*o o ambicji. Zdobył śred-
l (- wykształcenie na tajnych 

Pietach nauczania w cza-
ę 0^upacjL Wyższe wykształ. 

0 ekonomiczne zdobył ob. 
J?r*ec już w warunkach 
<jJ^0r2°nych przez Polskę Lu-

— n* Uniwersytecie 

rozmowie z Feliksem 
. ^tcetn, nader często przewi-
w S1^ jeden motyw — spra-

Aiłodzieźy. Można stąd 
^ Osić, Że należy do tej gru-
J działaczy, których wyda! 
. n młodzieżowy i którzy na 
Ule 2e zos^an3 mu wierni. Fe 

.?,tarzec działał w ZMW, 
, w Zarządzie Głównym 

-f z Je3 to tacji miał moż-tyi> -1 niejednokrotnego spo-
^tnia s ię  2 mł°azieżą kosza­
mi Ze sPrawami naszego 

Pasjonowało go też dzienni­
karstwo. Pełniąc odpowiedział 
ne funkcje w naczelnych wła­
dzach ZSL i (od 1957 do 1960 
r.) w ZMW, publikował w 
„Woli Ludu", „Nowej Wsi" — 

redagował „Zarzewie", a od 
1980 roku był redaktorem na­
czelnym „Tygodnika Kultural­
nego". 

Ód niedawna ob. F. Starzec 
objął funkcję prezesa WK 
ZSL w Koszalinie. Intrygowa­
ła go zawsze młodość Ziemi 
Koszalińskiej, procesy społecz 
ne, jakie na niej zachodzą z 

KIEDYŚ w rozmowie z 
naszym reporterem tow. 
Helena Stępień -za­

stępca dyrektora Studium 
Nauczycielskiego w Słupsku 
— powiedziała, że gdyby miu 
la raz jeszcze wybierać, zde­
cydowanie zostałaby pedago­
giem. To trudny ale piękny 
zawód, dający wiele zadowo­
lenia z pracy. 

A wybierała tow. Helena 
Stępień zaraz po w^ojnie,, kie­
dy brakowało nauczycieli. Po 
skończeniu Liceum Pedago­
gicznego w Tczewie, a następ 
nie " specjalistycznego kursu 
języka rosyjskiego, przyj echa 
ta do' Słupska. Jej pierwszy­
mi uczniami byli ludzie doro­
śli, przyszli funkcjonariusze 
kształcący się w Centrum Wy 
szkolenia Milicji Obywatel­
skiej. Ucząc ich języka ro­
syjskiego, zapoznając z pięk­
nem literatury rosyjskiej i ra 
dzieckiej młoda nauczycielka 
y,dobywała nowe pedagogiczne 
kwalifikacje i doświadczenia. 
Sięgała do pedagogicznych 
czasopism polskich i zagra­
nicznych, uzupełniając w ten 
sposób swą wiedzę zawodo­
wą. Pracując, prowadząc 
dom i wychowując dwoje dzie 
ci, kończyła równocześnie stu 
dla na Uniwersytecie War­
szawskim. 

Minęło już 15 lat. Dziś 
wychowankami tow. Stopnio­
wej są studenci Studium Na-
u czy cielsk i ego Pr zy gotowań i e 
ich do zawodu to zadanie bar 
dzo odpowiedzialne. Dlatego 
staram się — powiada tow. 
Stępniowa — przekazać im w 
czasie pobytu w studium ca­
łe moje doświadczenie życio­
we. 

Tow. Stępniowa nie zrywa 
kontaktu ze studentami wraz 
z ostatnim dzwonkiem po wy 
kładach. Praca z młodzieżą 
po zajęciach, na zebraniach 

organiza ej i m 1 od zi eżo w y ch 
stwarza dodatkowe możliwoś­
ci lepszego jej poznania. 

Mając za wrzór swą wykła­
dowczynię przyszli nauczycie­
le mogą się wiele nauczyć. 
Tow. Stępniowa już trzy krot­
nie wybierana jest na człon­
ka KW PZPR w Koszalinie. 
W Słupsku pełni funkcję se­
kretarza zespołu partyjnego 
przy Oddziale Związku Na­
uczycielstwa Polskiego, a w 
Studium wchodzi w skład 
egzekutywy POP. Tak więc 
każdy niemal dzień dyrektor 
Stępniowcj wypełniony jest 
pracą zawodową i działalno­
ścią społeczną. Dzień, który 
zaczyna się wczesnym ran­
kiem, a kończy późnym wie­
czorem. 

\~\T fŻSZE wykształcenie 
Y y i zawód architekta zdo­

był Edward Janiszew­
ski w Polsce Ludowej, jna po­
litechnice Gdańskiej w roku 
T952. Po krótkim okresie pra­
cy w swoim zawodzie w 
roku 1935 obejmuje stanowi­
sko architekta wojewódzkie­
go w Koszalinie. Jest to o-
kres porządkowania Spraw 
związanych z budownictwem, 
tworzenia samodzielnych wy­
działów architektury przy 
prezydiach rad narodowych i 
pracowłni achitektonicznych. 

Rok 1957. Województwo ko 
szaiińskie tworzy własne pla­
cówki projektowe. Jest ńa nie 
wielkie, społeczne za potrze bo 
wanie. Wówczas Edward Ja­
niszewski zostaje skierowany 
na stanowisko dyrektora, po w 
stającego w Koszalinie „Mia­
st o projekt u". 

Rok 1965. 1 stycznia pow­
staje Koszalińskie Przedsię­
biorstwo Budownictwa Prze­
mysłowego. Jest ono bardzo 
potrzebne. I znowu... Funkcję 
dyrektora formującego się w 
trudnych warunkach przed­
siębiorstwa powierzono Ed­
wardowi Janiszewskiemu. 

Jest w tym konsekwencja 
czy prawidłowość? Jedno i 
drugie. Prawidłowość dlatego, 
że te pionierskie funkcje po­
wierzono człowiekowi o du­
żym zapale do pracy, wiedzy, 
umiejętno ści a ch ór gani zator -
skich, współdziałania z kształ 
tulącym się kolektywem. Kon 
sekwencję zaś i ofiarność znaj 

dujemy w postawie Edwarda 
Daniszewskiegor nieprzerwanie 
od łat dziesięciu związanego 
t Ziemią Koszalińską. 

Od 1S43 roku jest człon­
kiem partii, jej działaczem. 
Najpierw członkiem miej­
skich, później wojewódzkich 
władz partyjnych. A ponad­
to człowiekiem opanowanym 
bez reszty pasją społecznego 
działania. Ona to sprawiła, że 
jest cenionym aktywistą Fron 
i-u Jedności Narodu. Ż * wy­
różniał się w pracy jako rad­
ny Wojewódzkiej Bady Na­
rodowej ubiegłej kadencji. 
Kierował pracami Komisji 
Budownictwa — zgodnie ze 
swymi osobistymi zaintereso­
waniami i fachowym przygo­
towaniem. 

Stanisław Skalski 
lekarz Szpitala Powiatowego 

w Połczynie Zdroju 

Opracowali red. red. TA­
DEUSZ KWAŚNIEWSKI i 
WITOLD YOGEL. zdjęcia 
JÓZEFA PIĄTKOWSKIE­
GO i ANDRZEJA MA-
ŚLANKIEWICZA. 

TOW. Stanisław Skalski, 
absolwent Akademii Me 
dycznej w Gdańsku, roz 

począł swoją pierwszą prac** 
przed dziesięciu laty w poł­
czyńskim Uzdrowisku. Był w 
Połczynie — obok Franciszka 
Zawadzkiego -- drugim leka­
rzem. Po trzech latach pracy 
objął stanowisko ordynatora 
oddziału gmekołógiczno-połoź 
niczego Szpitala Powiatowego 
w Pcłezynie-Zdroju. O obu 
placówkach mówi z jednako­
wym sentymentem, t podob-

pasją i zamiłowaniem. 
0 zapowiedzianym remoncie 
1 modernizacji szpitala, o dzia 
łalności istniejącego przy poł 
czyńkkim Uzdrowisku O&rod-

^ wfWar^ IwtefrsW — TO-
b°tnik z Dębnicy Kaszub­
skiej 

WYBORCZY XR 8 
— ŚWIDWIN 

Bolesław Bielankiewicz — 
i. WZGS w Koszalinie 

Kosłro — roi-
^ ruk z Brzeźna 

Robak — robotnica 
^ _ pR Krosino 

Stanisław Skalski — le-
J*rz medycyny, ordynator 
^2pitala Powiatowego i 

^drowiska w Połczynie-
^ ;^dt0ju 

Orlikowski - robot­
yk z Browaru w Połczynie-
i , °^u 

Edward Zerko - nauczy-
n. Szkoły Podstawowej w 

l» ^Iecllariowie 
^°tr Oleszkiewicz — ro-
r°tnik Tartaku w Sławo­
borzu 

WYBORCZY NR 9 
— BYTÓW 

•łozef Manteufel — kierów 
J}1)* szkoły w Borzytucho-

Jakub Talewski — rolnik 
^ 2 Niederzyna 

Jan Pcrnal — dyrektor 
^Centrali 'Nasiennej" w Ko 

^ Stalinie 

^eresa Wilman — rolnik z 
^ -^uchoroka 

ltcfan Fry«>el — trakto-
^^^ta z PGR Budowo 

S. Alfons Kembalski — rol­
nik z Dąbrówki Bytowskiej 

T* Błażej Lewandowski — roi 
nik ze wsi Nowe Huty, 

OKRĘG WYBORCZY NR J® 
— CZŁUCHÓW 

3U Bolesław Stępień — dyrek­
tor Oddziału Woj. NBP. W 
Koszalinie 

2. Eugeniusz Jabłoński — 
przewodniczący ZW ZMW 
w Koszalinie 

3u Steian Lewandowski — śłu 
sarz z PGR Płonica 

i* Irena Szymańska — kie­
rowniczka przedszkola w 
Rzeczenicy 

5. Brunon Zakrzewski — sto­
larz z Czł. Zakł. Przem. 
Ter. w Człuchowie 

S. Łucja Rutecka — pielęgniar 
ka Szpitala Powiatowego w 
Człuchowie 

7. Marian Jodłowski — rol­
nik z Giędowa 

OKRĘG WYBORCZY NR 11 
— DRAWSKO 

1. Janina Czubak — sekre­
tarz ZW LK w Koszalinie 

2. Stanisław Sidat — rolnik 
ze Złocicńca 

Z. Jerzy Jaroszewski — za­
stępca komendanta woje­
wódzkiego MO w Koszali­
nie 

4. Marian Ku watek — robot­
nik ZPW w Złocieńcu 

5. Stanisław Grzelak — robot 
nik rolny POR X>aj$kc*»» 

& Lidia Kurek — gospodyni 
domowa z Budowa 

1. Tadeusz Juszczak — ślu­
sarz z Zakładów Przemysłu 
Ziemniaczanego w Janiko­
wie 

OKRĘG WYBORCZY NR 12 
— MIASTKO 

JU Alojzy Domin — rolnik zs 
Świeszyna 

2. Jerzy Majewski — robot­
nik z Garbarni w Kępi­
cach 

X Kajetan Siuda — inżynier 
z Nadleśnictwa w Obłężu 

4. Izabela Mieloch — nauczy­
cielka Lic. Ogólnokształcą­
cego w Miastku 

5* Stanisław Szczepaniak — 
ślusarz z POM w Miastku 

& Wanda Fryda — rolnik z 
z Szydlic 

OKRĘG WYBORCZY NR 15 
— SZCZECINEK 

i« Adam Matwijowski — oko 
nomista, sekretarz WK SD 
w Koszalinie 
Józef Ciosek —* nauczy­
ciel, pracownik Okręgowe 
go Ośrodka Metodycaaiego 
w Koszalinie 

Z, Marian Tarnawski •— oii 
cer Wojska Polskiego 

4. Jadwiga Zakrzewska 
gospodyni domowa 
Szczecinka 

& Piotr Hahrzyk — inży-
nier-le&iiit ^ Zarządu 

Okręgu Lasów Państwo­
wych w Szczecinku 

& Kazimierz Żmijewski 
inżynier-technolog z Za­
kładów Płyt Wiórowych 
w Szczecinku 

7« Maria Domagalska — in-
żynier-leśnik z PZKR w 
Szczecinku 

& Stanisław Zanink — rol­
nik z Ostrowąsa 

9. Wojciech Komorek — sto­
larz z „Pojezierza" 

16. Jan Szymański — inspek­
tor PGR z Barwic 

11. Karol Słoma — lekarz me­
dycyny ze Szpitala Powia­
towego w Szczecinku 

12. Piotr Piotrowski — rolnik 
z Podgajów 

18. Władysław Warsiński — 
dyrektor OSP z Czaplin­
ka 

OKRĘG WYBORCZY NR 14 
— WAŁCZ 

I. Stanisław Włodarczyk — 
wiceprezes WK ZSL w Ko 
szalinie 

Z. Damazy Szkopiak — kie­
rownik Wydziału Rolnego 
KW P:,PR w Koszalinie 

A. W>auysła^v Siamsacw>ki — 
malarz z Wałcza 

4. Gracjan 
d z ienniHai >; z K. z a 3 i 11 a 
Piotr Ża^dcck! — robot­
nik z Zr. kia ci o w Mcy nar -
siŁicU w Wiuciu 

Helena Fiulak — pracow­
nica PSS Wałcz 

7. Władysława Harto* — 
chi ewmis tr zy n i z PGR 
Chwiram 
Marian Pacho lec — rolnik 
z Dolaszewa 

8. Józef Sowa —* rolnik z 
Rudek 

10. Bronisława Zdanowicz — 
rolnik z Różowa 

1L Władysław Róg: — agro­
nom z PZKR w Wałczu 

12, Mieczysław Sikorski — 
notariusz z Biura Not&rial 
nego w Wałczu 

OKRĘG WYBORCZY NR 15 
— ZŁOTÓW 

1» Cezary Sobczak — kierow­
nik Wydziału Organizacyj­
nego KW .PZPR w Koszali­
nie 

2. Adam Schiller — dyrektor 
Banku Rolnego w Ko&zaii-
cie 

3. Stefania Adamczak — In­
żynier-roi nik z Inspektora­
tu PGR w Złotowie 

5. Władysław Muras — rol­
nik z Nowej Świętej 

5. Walenty Janezarsfei — ro­
botnik z Fabryki Tektury 
w Tarnówce 

6. Anna Efcłt!er — lekarz me­
dycyny ze Szpitala Powia­
towego w Złotowie 

i. Jł>zef Czapla 
Kiełpina. 

roiu ik 

ka Naukowego Leczenia Cho­
rób Kobiecych, o rozpoczętej 
przed dziesięciu laty akcji 
oświatowej na wsi świdwiń-
skiej. 

Stanisław Skalski, z ra­
cji swej specjalności lekar­
skiej, objął trudny dział — 
zagadnienia świadomego ma­
cierzyństwa, planowania ro­
dziny, higieny kobiety-matki. 
Najlepszym dowodem wyni­
ków tej akcji jest to, że jeśli 
przed kilku laty notowano w 
powiecie wiele niebezpiecz­
nych przypadków zatruć cią­
gowych, to od ż lat nie było 
ani jednego zachorowania. 

Ośrodek naukowy przy U-
zdrowisku pozwala Stanisła­
wowi Skalskiemu na prowa­
dzenie prac badawczych, cią­
głe doskonalenie swej wiedzy 
lekarskiej. Przed trzema laty, 
na międzynarodowym zjeź­
dzie lekarzy — ginekologów 
w Poznaniu tow. Skalski wy­
głosił referat o wynikach le­
czenia balneologicznego cho­
rób kobiecych. Pacjenci 
ich rodziny przychodzące 
z prośbą o opinię, wska­
zówki, Zwykłą ludzką poradę 
są codziennymi interesanta­
mi Stanisława Skalskiego. 
Przeprowadza z nimi około 
200 rozmów dziennie. 

Tow. Stanisław Skalski jest 
od 1948 roku członkiem PZPR. 
Był członkiem plenum Komi­
tetu Wojewódzkiego partii, 
a obecnie jest członkiem ple­
num Komitetu Powiatowego 
PZPR w Świdwinie, 
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Porcja 
nawozów 

na wzmocnienie 
2Bi8hofSwanyc!ł łąk 

Corocznie melioruje się w 
raju tysiące hektarów użyt­

ków zielonych. Efekt meliora 
i zależy jednak w dużej mie 

ze od późniejszej pielęgnacji 
ch użytków, a więc i od na 

wożenia. Mimo że ilość nawo 
-ów, jaką można postawić do 
ń'yc£»ozvcji rolnictwa, nie po­
drywa w pełni zapotrzebowa­
nia, Ministerstwo Rolnictwa 
przeznaczyło w br. na zmelio 
rowane użytki zielone ponad 
12 tys. ton nawozów (licząc 
w czystym składniku NPK). 
Największą ilość nawozów o-
trzymało województwo lubel 
skie dla wielkich kompleksów 
iąk w rejonie kanału Wieprz 
— Krzna i województwo bia 
łostockie na obszary łąk w re 
jonie Kuwasów, Wizny, bagien 
kolneńskich. Prócz tego Mini­
sterstwo Rolnictwa przydzieli 
ło nawozy mineralne na 
wszystkie użytki zielone, któ 
re były zmeliorowane w 1964 
roku. 

Nawozy te są sprzedawane 
od 1 kwietnia do 15 czerwca 
wyłącznie spółkom wodnym. 
Na spółkach tych spoczywa 
bardzo duża odpowiedzial­
ność — muszą one bowiem do 
pilnować, aby przydzielone 
nawozy zostały zgodnie ze 
swoim przeznaczeniem wysia­
ne na użytki zielone, a nie 
na grunty orne. (AR) 

• 

Materiałów budowlanych 
coraz więcej 

0  ( I n f .  wł.) 

ZAOPATRZENIE . koszaiiń 
skiej wsi w materiały bu 
dowlane wyraźnie się po 

lepszyło. W pierwszym półro­
czu geesy dostarczą rolnikom 
20,5 tys. ton cementu, prawie 
tyle samo, co w całym ubieg­
łym roku. Znacznie wzrosły 
także dostawy wapna, dachó­
wek, kafli, cegły (prawie trzy 
krotnie) tarcicy, desek, szkła 
itd. Za mało jest jednak eter­
nitu. Chociaż dla potrzeb go­
spodarki chłopskiej w woje­
wództwie przydzielono w bie 
żącym roku 120 tys. m kwa 
dratowych eternitu — ponad 
dwukrotnie więcej niż w 
1984 roku, to jednak ilość ta 
zaledwie w 30 proc. zaspokoi 
zapotrzebowanie. Prezydium 
WRN oraz WZGS powinny 
więc podjąć starania w celu 
uzyskania większego przydzia­
łu. 

Warto podkreślić, że kosza­

lińskie geesy $ intensywnie 
przystąpiły do rozbudowy sie 
ci magazynów na materiały 
budowlane. W tym roku zbu 
dowanych zostanie w groma­
dach ogółem 56 nowych maga 
zynów, każdy kosztem 350 
tys. zł. Rozbudowywane są 
także składnice hurtowe, znaj 
dujące się przy pezetgeesach. 
M. in. kosztem prawie 5 min 
zł powstaje nowa, ogromna ba 
za magazynowa PZGS w Sław 
nie (na zdjęciu). Baza ta zo­
stanie przekazana do użytku 
częściowo już w tym roku. (1.) 

Fot. J. LESIAK 

Szkolenie obsługi 
urządzeń 

wodociągowych 

GODNĄ naśladowania ini 
cjatywę podjęli członko 
wie słupskiego kola Pol­

skiego Zrzeszenia Inżynierów 
i Techników Sanitarnych. Dla 
uczczenia 2i). rocznicy wyzwo 
lenia ziemi słupskiej przepro 
wadzili oni społecznic dwu­
dniowe szkolenie osób obsłu­
gujących wiejskie wodociągi 
w powiecie. Było ono połą­
czone z praktycznym poka­
zem działania wodomierzy, 
hydroforni, stacji pomp i war 
sztatów w Miejskim Przedsię 
biorstwie Wodociągów i Kana 
lizacji w Słupsku. 

Szkolenie przyczyniło się do 
podniesienia kwalifikacji za­
wodowych osób, które obsłu­
gują lub obsługiwać będą 
wiejskie wodociągi. Niestety, 
l winy niektórych rad gro­
madzkich w szkoleniu wzięło 
udział jedynie 14 słuchaczy, 
gdy tymczasem w powiecie 
mamy 29 czynnych wodocią­
gów wiejskich. 

Kierownictwo Wydziału Roi 
nictwa i Leśnictwa Prezydium 
PRN informując redakcję o 
tym równocześnie sugeruje in 
nym stowarzyszeniom NOT 
działającym w mieście i po­
wiecie, aby podjęły cenną ini 
cjatywę kolegów s koła 
PZIiTS. (k.) 

INFORMUJEMY 

radzi 

l>0 CZEGO MA PRAWO 
WSPÓŁLOKATOR 

twa dojrzałości oraz zdanie 
następujących egzaminów: ma 
tematyka — pisemny i ustny, 

B. W. — Sławno: Miałem i fizyka — ustny. Ponadto 
nadwyżkę metrażu, toteż kandydaci przechodzą specjal-
władze lokalowe ^ odebrały ne badania psychologiczne i 
mi 1 pokój, przydzielając go bardzo dokładne badania lfr-< 
innej rodzinie. Choć pokój karskie, ze szczególnym-
ten ma osabne wejście — uwzględnieniem -ostrości wzro 
wymaga się obecnie ode 
mnie, abym udostępniła no- Podania przyjmuje się do 30 
wym współ lokatorom ko- maja br. Do podań należy do~ 
rzy stanie z mojego koryta- łączyć życiorys, świadectwo 
rza, kuchni i łazienki, Czy maturalne oraz opinię szkoły-
słusznie? lub organizacji młodzieżowej 

12 fotografie. Szkoła przyj-
Z art. 34 ust. 1 prawa loka- muje chłopców i dziewczęta, 

lowego wynika, że osoby, któ- a dokumenty należy kierować 
rym przydzielono lokal miesz- na adres szkoły: Koszalin, mL 
kalny — mają prawo korzy- Jedności 9. (zae£) 
stać wstpółnie z należących do 
danego mieszkania pomiesz­
czeń użytkowych, jak łazien­
ka. strychy, piwnico ilp. Nie 
należy do nich Joactaia z 
której współiiajemcy mqgą ko 
rzystać tylko wówczas,, jeśli 
decyzja o przyrfziałe pdkoju 
przyznajo Jin takie usprawni 
nie. 

TECHNIKUM 
SAMOCHODOWE 

DLA DZIEWCZĄT 

! lup Rolnicy! PUatatMz? ziemniaki* 

| OSTRZEŻENIE 
W O J E W Ó D Z K A  

STACJA KWARANTANNY I OCHRONY ROŚLIN 
PREZYDIUM WOJEWÓDZKIEJ RADY NARODOWEJ 

W KOSZALINIE 

ostrzega wszystkich plantatorów ziemniaków 
przed: 

X. Wysadzaniem ziemniaków na działkach i ogrodach 
przydomowych oraz innych miejscach, na których 
były one często uprawiane. 

2. Używaniem do sadzenia ziemniaków kopcowanych 
na wieloletnich kopczyskach i ogródkach przydo­
mowych, gdzie często ziemniaki uprawiano lub 
składow ań o, 

2. Uprawianiem ziemniaków odmian nierakoodpor-
nych w miejscowościach nie zatwierdzonych do lo­
kowania takich odmian ziemniaków. 

Wieloletnie kopczyska i parcele przydomowe, na 
których często uprawiano bądź przechowywano ziem­
niaki są opanowane lub istnieje możliwość pojawienia się 
groźnych chorób czy szkodników kwarantannowych 
ziemniaków — występowanie, których spowoduje za­
kaz wykupu i wywozu ziemniaków z tych gospo­
darstw. 

Osoby nie stosujące się do naszych ostrzeżeń BĘDĄ 
KARANE na mocy obowiązujących w tym zakresie 
przepisów. K -971 -0 

Z G U B Y  
ZGUBIONO legitymację szftofną, 

•wydaną prze* LO w Połczynie-
i-Zdsoju aa nazwisko Jadwiga Cio­
to. Gp-20ł3 

Maryla K-ska: Oey w tftdt 
chodzącym roku szfeoUiym 
1965/66 Technikum Samo­
chodowe w Koszalinie przy£ 
mować będzie dziewczęta? 

DULlNSKI Andrzej zgubił legity­
mację szkolną, wydaną przez Tech 
nikum Samochodowe w Koszali­
nie. Gp-2024 

DŁA KARANYCH 
Od iłowego Totoa szfeofciegn 

7963/68 Technikum Samocho­
dowe w Koszalinie parzytjmo-

Czytelnik •— Szczecinek: wać będzie chłopców i <iziew-
W roku 1S5S me wają^apo* Termin składania po-
^wolenia na. prowadzenie po dań 15 caerwca^bc. 
jazdów mechanicznych, Jb*-* (ae§ 
chaiem ciągnikiem i w ster-
nie nietrzeźwym spowodo- 2SWR0T KOSZTÓW 
walem wypadek drogowyt. •• NIE PSZYSŁUGUJ35 
Za czyn ten zostałem skaza- pił 
ny z art. 21S K. JK. na 6 mie- Marla F. — Miasta: Do 
sięey więzienia. Ozy po od- pracy dojeżdżam pekaesem. 
bycia kary mogę ubiegać się 
o zawordow^ nrawo żuztf&Z 

• , ' . ; \ -Uj 
CdLsro iizysfcanlazafc^^ 

go prawa jazdy "należy naipa 

Czy w związku z tym nale­
ży mi się zwrot części pae-
«*ęd«y za bUet - mi&sięc«*y? 

pmcy nfe ma cio­
sać podanie do Wydziału Ko- wiązku zwracać ptcacowniko-
rrrunikacji BrezydinraKBIPf w wi pieniędzy za bilet miessięcz 
Szczecinka dołączając do nie- gdy pmacownlk dojeżdża 
go santencj ę wyroku. Jeżeśrsąd do pracy autobusami PKS. JEe-
skazał Pana z § 1 art. 215 dynie przy dojazdach do pra- . .. 
KK. to Wydział Komunikacji ey koleją zakład pracy dopfta- ISSETmi!!wte2iaP?teefef? 
może odmówić wydania pra- ca różnicę, jaka powstała po ~ ~ " 
wa j aady~ Skazani z § 12**w za- podwyżce cen biletów koiejo-

DNTA 1 kwietnia br. zgubiono 
kwitarinsz przychodowy od ht 
634301 do rozliczonego nr (3451S, 
wydanego przez GRN m Dębnicy 
Kaszubskiej. Gp-2014 

ZGUBIONO legitymację nr 595, 
wydaną przez PSP w Słupsku 
nazwisko Anna Zaręba. Gp-2eł5 

SPRZEDAŻ 
WARTBURGA 312, mały przebieg, 
sprzedam* Wiadomość: Koszalin, 
Kasprowicza 9, Gp-2026 

SPRZEDAM toaletkę ciemną. Ko­
szalin, Moniuszki i/fi, po godz. 1$. 

Gp-2027 

FTLNIE sjrrzcd^m nowy motocykl 
marki urał. Stupsk, ni. Koperni* 
ka 2/14. Gp-20ł6 

SPRZEDAM jawę 23* cem. Wiado­
mość: Koszalin, uŁ. Budowni­
czych 13/1, Gp-2007 

SPRZKDAM motor pannonia z wdz-
k>em, stan dobry. PGR Mścice — 

Gp.391l 

UCZENNICA T» w Koszalinie — i SPRZEDAM t* sztuk lisów niebie-
Krystyna Kolano zgubiła iegitya**- | skich — okrytych samic. Danuta 
cję nr 167. Gp-2605 J Ganczarska, Połczyn-Zdrój, tele-

—• \ fon 212, G-201'1 
ZIMOWSKI Waldemar zgadli i 
świadectwo ukończenia Zasadni- j SPRZEDAM samochód warszawa, 
czej Szkoły^ Zawodowej w Staroga? , stan dobry. Parwel Zdrojewski 
dzie Gdańskim. Gp-2C6S j Kołczygłowy teL 30. G-2W2 

OSMAN Janina zgubiła bilet mie­
sięczny i legitymacją, wydaną 
przez ZSZ Koszalin. Gp-2332 

UNIEWAŻNIENIA 
GMINNA Spółdzielnia „Samopo­
moc Chłopska*9 w Koszalinie unie­
ważnia zgubioną pieczątkę o tre­
ści: Gminna Spółdzielnia „Samo­
pomoc Chłopaka** w Koszalinie 
Skup i Kontraktacja Żywca. 

Gp-2©23 

SPRZEDAM warszawę w dobrym 
stanic. Koszalin, Niepodległości 40 
(oglądać w podwórzu od godz. i# 
do 12). * Gp-»25 

sadzda zezwolenie 4ałde; otczy- W3^cłu 
muią, 

PAŃSTWOWA SZKOŁA 
TECHNICZNA 

W KOSZALINIE 
3"V 

adres i warnaki przy­
jęcia do Państwowej Sz&oły 
IMmiczrseti w Koszalinie? 

(ds^ 

TOJSTO HMr 
NA OKT AŁIONIBł 

X SŁ?-—^KarHne: Ozy są 
Spowby czyszczenia ortafio-
mt s tłustych nłam? 

Wartrrikiem 

Kąfcpewrńejszym sposobem 
Jest Opranie w gatkach mydtia-
nydi przy użyciu mięjkkM 

dta- szasafccżkL Woda do jwania 

skTa-
J ad wi­

ga Czamołęska-Gosiewska, lek. 
med^ Darłowo, Żeromskiego l«/2. 

G-2031 

SPRZEDAM sktrter osa 158, cena 
70M. Słupską Słowackiego lt '&. 

Gp-2928 

Z A M I A N A  
ZAMTEN1Ę w Stupsko 4wi TOte-
szkania po pokoju z kuchnią na 
jedno dwupokojowe z wygodami. 
Oferty: Red. „Głosu Słupskiego" 
pod nr 2017. Gp-20I7 

ZAMTENIĘ w Słupsku 3 pokoje z 
kuchnią w nowym budownictwie 
na mieszkanie dwupokojowe z wy­
godami. Słupsk, Tuwima 12, m. 45. 

Gp-ZOlS 

N A U K A  

ROBOTNIKÓW DO ROBÓT WODNO-MEUtORACTJNj^|| 
przyjmie do pracy REJONOWE PRZEDSIĘBIORSTW. 
MELIORACYJNE W SŁUPSKU, UL. PRZEMYSŁOWA * 
128. Wynagrodzenie akordowe wg Układu zbiorowego 
w budownictwie. Stołówki, kwatery zapewnione. 

WOJEWÓDZKIE ZJEDNOCZENIE FKZEDSIĘBIOK^ 
MELIORACYJNYCH W KOSZALINIE, UL. MICKIEWI<> i 
26 przyjmie do pracy pracownika z wyższym lub 
wykształceniem na stanowisko STARSZEGO INSPEKTOR 
d. s. inwestycji. Warunki pracy i płacy do omówieni^ 
miejscu. 

„CENTRALA NASIENNA" W KOSZALINIE zatrudni , 
zaraz w Biurze Wojewódzkim następujących specjalizuj 
ST. KSIĘGOWEGO ze średnim wykształceniem i odpoWie 

nią praktyką w księgowości, ST. INSPEKTORA ZAOr* 
i RŻENIA w sekcji adm.-gospodarczej — wykształceń 
średnie i odpowiednia prakt„v ka w tym zakresie, .INSP. 
DLOWEGO OBROTU ZIEMNIAKA — wykształcenie ^ 
sze lub średnie z doświadczeniem i znajomością tej 
dżiny, GŁÓWNEGO MECHANIKA CZYSZCZAŁNlCT*. 
— wykształcenie wyższe lub średnie techniczne oraz 
wiednia praktyka w zawodzie, ST. INSPEKTORA SZK^ 
NIA I KADR — wykształcenie wyższe lub śrecfeiie 
cze, z odpowiednią praktyką w tym zakresie, ST. iNSP^Jj, 
TORA OCHRONY ROŚLIN — wykształcenie wyższe 
średnie z odpowiednią praktyką w tej dziedzinie, ST* ^ (  

SPEKTORA PLANTACJI ROŚLIN MOTYLKOWYCH , 
wykształcenie wyższe i odpowiednia praktyka. . 
zgłoszenia z załączeniem ankiety personalnej należy ^ 
pod adresem: KPON „Centrala Nasienna" w Koszaiinie^Jj 
Zwycięstwa 28. 

KOSZALIŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO PRODUKCJI 
TONÓW .^lELGAZBET" W KALISZU POMORSKI#/ 
trudni od xaraz ST. KSIĘGOWEGO, MAGAZYN* 
EKONOMISTĘ ZAOPATRZENIA I MISTRZA PROQvZ< 
CJI. Wynagrodzenie zgodnie z Układem zbiorowym 
w budownictwie, z dnia 15 III 1958 r. 

STOCZNIA USTKA przyjmie do pracy INŻYNIER-
TECHNIKÓW CHEMIKÓW, EKONOMISTÓW do działu^, 
opatrzenia i innych działów ekonomicznych. Warunki 
i płacy do omówienia na miejscu. Zgłoszenia należy 
wać do działu osobowego Stoczni. K -

REJONOWE PRZEDSIĘBIORSTWO MELIORACYJNEJ, 
KOSZALINIE, UL. MIESZKA I nr 8—10 przyjmie na^j j 
miast OPERATORÓW z uprawnieniami do pracy, s 
na KOPARKĘ PRIESTMAN i jednego NA POGŁĘB^ " 
KĘ PŁYWAJĄCĄ. Warunki pracy i płacy wg Układu ^ ̂ 
rowego pracy w budownictwie. Zgłaszać się w biur^Jp ^ 
wskazanym adresem, u gł. mechanika. ^ 

płSI  

OŚRODEK ZDROWIA W DARŁOWIE. 
UL. CURIE-SKI,OIłOWSKIEI nr 28 

ogłasza PRZETARG 
na wykonanie robót elektrycznych i malarskich 
szczeniach Izby Chorych i Izby Porodowej w Darłowie 

Termin wykonania robót: elektrycznych do dnia 
ca 1965 r., malarskich do dnia 30 czerwca 1965 r. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa Pa^f^ 
we, spółdzielcze i prywatne. Dokumentacja — ślepe k< 
rysy do wglądu w kancelarii Ośrodka Zdrowia w 
w godz. od 8 do 13. jf 

Otwarcie ofert nastąpi w dnin 14 maja 1965 r., o 
Zastrzega się prawo wyboru oferenta bez podania Pjtf 

czyn. 

GMINNA CHŁOP' 

etears"^ 

P R A C A  
ZATRUDNIĘ mirrarry do wybudo­
wania stodoły. Maria Derkacz — 
Dobrzyca nr X. Wa-rnnki wynagro­
dzenia do omówienia na miejscu. 

Gp-2«DS 
POT>SKT Związek Motorowy 

POMOC «to 15-miesięeinego daiec- Kos7.3lmie organimje kursy na 
ka przyjmy od xaraz. Zgłoszenia wszystkie kat. pozwoleń. Dodatko 
po godz. 15 pod adresem: Koszalin, : w zapisy przyjmuje biuro Ośrod-
nL Koszarowa 76/5. Gp-30«ł? j ka, Korailm. ot. Kaszubska ?1, 

tel. 5C-2&, w K?łobrz«?g-ti — wknła f 
nr S ra kat. III płt»* IV, Ustronia 
Morskie — Kli?b R«ch« kat. TH 

IV, Bobolice —- w^.rsztat sa- j 
ta k%tv lii p*ns nr, 

K-m-p 

SPÓŁDZIELNIA „SAMOPOMOC 
W RĄBINIE, POW. ŚWIDWIN 

ogłasza PRZETARG 
na wykonanie robót murarskich, tynkarskich, de 
i zduńskich w następujących obiektach Spółdzielni: 
1) w sklepie T-24 w Rąbinie, 
2) w sklepach wiejskich w Batyniu, Lipiu i Białogór^ 
3) magazynie zbożowym oraz innych w Rąbinie. 4 

Otwarcie ofert nastąpi w dnin 4 maja br., o godz* J 

biurze GS Rąbino. , •yf 
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 

we, spółdzielcze i prywatne. 
Zastrzega się prawo wyboru oferenta bez podania 

czyn. 

GMINNA SPÓŁDZIELNIA „SAMOPOMOC CHŁ<?FS 

W PRZECHLEWIE, POW. CZŁUCHÓW 
ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONA j/t 

na wykonanie robót budowlanych pod warsztaty usltf£ 
-naprawcze i wiaty na materiały budowlane. ^ ^ 

Termin wykonania robót ustala się na dzień 
1965 r. ^ # 

Oferty w zalakowanych kopertach należy składać ^ 
minie do dnia 5 maja br. pod adresem Gminnej Spó**3 

„Samopomoc Chłopska" w Przechlewie. , ^ 
Do przetargu mogą przystąpić przedsiębiorstwa P^n5 

we, spółdzielcze i prywatne. 
Zastrzega się prawo wyboru oferenta bez podania 

c z y n .  J / l  

podziękowań^ 
PANU lek. Kle^ews^^10' Ky 
Matyjkowi oraz pozostać j^ 
riom. siostrom i całei*łt^/Kij' 
oełowi Szpitala Woje^^, J 
Oddz. Neurologicznego LgficJ 
dziękowanie wdzięczna & J 
ka St. Śmiałek. ^ 
DYREKCJI, POP oraz 
kom Miejskiego Przed- $wJ 
Gospodarki Komunalnej ?0ytf * 
za udzieloną pomoc x 

nam serdecznego wsP^Ae^J 
chwili tragicznej — najsef^gr^ 
sze podziękowania składy 4 
na w głębokim smutku ^ Gf/ 
sior z dziećmi i rodzin^/^ 

ORDYNATOROWI Odd/^5^/ 
rurgii w Słupsku dr S& 
Sojce oraz wszystkim fleV Ą 1 

i siostrom Oddziału za P** oKł. i 
dzenie operacji i troski**^ 
— serdeczne podziękoW^ 0? A i 
— Karol Mikołajewski. J\ > 
— - - —— 1 ' 
SERDECZNE podzlęko^?^!#^ 
wszystkim, którzy wzię^1' \ 
pogrzebie mego męża S*' J\ 
siora, a szczególnie 
składa żona z dziećmi. 

ODDZIAŁ Wojewódzki Towarzy­
stwa Krzewienia Wiedzy Praktycz- f 
nej w Koszalinie, uł. Armii Czer- I 
wonej 6. telefon nr 50-35, przyj­
muje dodatkowo zapisy na kurs 
keinerski, kucharski, kroju i szy­
cia, kreśleń technicznych oraz 
palaczy centralnego ogrzewania i 
fryzjerski. Gp-1907-9 

KURSY samochodowe zawodowe 
I, II i III kat. organizuje TKWP 
w Słupsku. Zapisy przyjmuje se­
kretariat TKWP przy nL Starzyń­
skiego 16, teł. 49-22. K -985-0 

KURS amatorski samochodowo-
-motocyklowy organizuje TKWP — 
Słupsk. Zapisy przyjmuje sekreta­
riat TKWP przy vL Starzyńskie­
go lf, tel. 40-23. K-96S-0 

KURSY motorowe na wszystkie 
kategorie prawa jazdy organizuje 
Ośrodek TKWP w Miastku. Zapisy 
przyjmuje sekretariat Ośrodka — 
Miastko, ul. Długa 34, we wtorki, 
czwartki i soboty w godz. 15—20, 
tel. 199. K-387-0 

POTOGKBNA pomoc dochodząca 
do dziecka od zaraz (w śródmieściu 

Zgtoftsenis: Redakcja 

OŚRODEK Szkolenia Zawodowego 
Kierowców ligi Obrony Kraju w 
Koszalinie przyjmuje dodatkowe 
zapisy na wszystkie kategorie po­
zwoleń oraz na kursy mistrzów 
mechanikOw samochodowych. Za­
pisy przyjmuje biuro Ośrodka — 
Kossalin, uU Racławicka 1, tele­
fon 43-5«, biuro Klubu Motorowego 
— ni. Armii Czerwonej 1S, 
t*L m 

r ó ż n e  ̂  
KOLEŻANCE HcTeniff hXC^.i\ 
wyrazy głębokiego wsp 
powodu zgonn Matki ą 
leżanki i koledzy ze 
stawowej nr 1 w Dario 

WYRAZY głębokiego i*1* # W 
Mie c z y s ł a v, o w i B r z u c b a ̂  ^ l*Ą 
du zgonu Ojca i Teścia 
mińskiego składają P. * 
Cnsp. PZtT w Kołohrre^t*' 

s: 
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1 dodatkowe naprawy silników 
I 40 tys. litrów mleka ponad plan 

8 pkt świetlnych na ul. Łukaszewicza 

Dalsze zobowiązania 
.^dzienna poczta zawiera coraz to nowe meldunki 
dla Sejmowaniu przez załogi zakładów pracy zobowiązań 

central międzymiastowej i au 
tematycznej (oddane będą do 
użytku 8 maja) — podjęła ona 
zobowiązania, których war­
tość oblicza się na prawie 57 
tys. zł. Pracownicy RUT m. 
in. zainstalują do 1 maja z 
pomocą montażysty Zakładu 
Energetycznego osiem punk­
tów świetlnych na ul. Łuka­
siewicza rraz do końca maja '*fl ,, uiŁcusicuiut" Pi-cgij uuwjiaiu. x lcij:v . -ii 

Oko, Wyremontuje ponad plan PGR Dobroczyn podjęła się Popracują w.eleset 
ii? (jon s^ników oraz wyko dla uczczenia święta 1 Maja Tłr,*v 

.^atkowo 

uczczenia święta 1 Maja, wyborów do Sejmu i rad 
^ rodowych oraz Roku Pomorza Zachodniego. 

skierowanego do nas boczogodzin w Parku Kultury 
i Wypoczynku nad Słupią. 

Ogólna wartość zobowiązań 
wynosi prawie 900 tys. zł. 

^yfekcję, podstawową 
Partyjną i radę 

ftr^ Nakładu Napraw-
^ V^Chanizacj i  Rolnictwa Otrzymaliśmy również mel 
^ J^sku dowiadujemy się. dunki z kilku pegeerów na 

a °ga tego przedsiębior- szego powiatu. I tak załoga 

W ich pracy liczą sią 
kilometry 

Jedni prowadzą pojazdy przejeżdżając tysiące kilo­
metrów, drudzy naprawiają metr po metrze nawierzch­
nię dróg lub utrzymują w należytym stanie pojazdy. 
Oni to — pracownicy transportu i drogowcy obchodzili 
w niedzielę swe święto. 

go Prezydium PRN Mieczy­
sław Sroczyński. 

Okolicznościowy referat o-
rnawiający dorobek wspomnia 
nych przedsiębiorstw wygło-

W przeddzień, w słupskim 
teatrze na akademii zebrały 
się załogi Oddziału PKS, sta­
cji Technicznej Obsługi Samo 
chodów, Rejonu Eksploatacji 
Dróg Publicznych, Powiatowe sił dyrektor Oddziału PKS 
go Zarządu Dróg Lokalnych, Stanisław Pakszys. 
Przedsiębiorstwa Spedycji Kra 
jowej oraz Aeroklubu Słup-

W akademii udział 

kręcić 
FILMY ? 

h podnośni- i wyborów osiągnąć od hodo 
% ^raulicznych do przy- wanych w gospodarstwie 

^>^^r°tek. Ponadto zało krów 40 tys. litrów mleka po 
przepracuje 200 ro- nad plan, a zbiory czterech 

podstawowych zbóż zwiększyć 
w roku gospodarczym 1965/66 
o dalszych 8 kwintali z jed­
nego hektara czyli z 22 do 
30. Załoga postanowiła ponad 
to do 1 Maja uporządkować 
obejścia, obielić wszystkie bu 
dyn ki oraz do 25 maja dokoń 
czyć ogrodzenie wszystkich za 
budcwań siatką drucianą. 

Podobnie cenne zobowiąza 
nia podjęła załoga PGR Głów 
etyce. Do dnia wyborów wy­
kona ona plac gier i zabaw 
dla dzieci oraz wybuduje na 
dziedzińcu pawilon letni. 

Licznymi czynami uczczą 
także 1 Maja i wybory pra­
cownicy Rejonowego Urzędu 
Telekomunikacyjnego. Mimo 
iż załoga zatrudniona jest 
przy montażu telefonicznych 

przy porządkowaniu posesji, 
instalacji centralek abonen­
tów ilp. (k) 

godzin skiego. 
wzięli także przewodniczący 
Prezydium MRN Jan Stępień 
oraz zastępca przewodniczące 

łltSkouHe 
Filmo 

v ̂ l2k
T

oleri ioux*. Ostatnio 
A y? Wubie gościli kierów 
!\hhi z< 
n %*VjnVch Sopocie Ja-
rh^%J?WS^iey°' który mówił 

0]^ Pozycji obrazu na fil-
tl \u s r! l i e ' Zapoznał taJc-
, ̂  sKich filmowców ama-
^ ftlfo z ayadnieniami monta 

Amatorskiego 
5S* SiilT!lo'lvego rozpoczęli 

%J l l i i  Zakładu Filmów 

ł ^n^eresująca dy 
I tenwt trwała do 

I ^hytn Godzin wieczornych, 
na wykładzie wiado-yi 

czł°nk°m słup-
, u w reaUzacji na-

?ch kronik miasta i po-
0Taz filmów amator-

;Ska Południom 
" ^zach Polaka..." 

spotkania 
2* literatem, publicy-
S^óżnmern z Wy 
**• A LECHEM WnrT?*1-'1*™ B4D-

a ' Z"10' "Pana ,,Wesoło w tro 
fi o^° będzie dzi-

i •EMPm-*ietnUl' w klu 
* no zaproszę-

l^ieleki Mieiskie}-Giodzm 19.30. *£> WK>lny. 

% 
y'i>'K*pmr WYKOSGWIE. 

Ai? Szczecińskiej 3o 

Spasadf ic?0»nśS>ia Za-

av-^..Składa'Ć bezp^re-
L ^yr^keji szkoły. 

T®chnikUłTl Rolnicze 
Nauka trwa 5 lat. 

obowiązuje 
ustny) z 

egzamin 
języka pol-

4 ^kóiy ania Przy^muie dy-
^cs^oci 

Handel 
w majowe święto 

Tak się złożyło, że w roku 
bieżącym 1 Maja wypada w 
scboię. Będziemy zatem mie­
li dwa dni wolne od pracy. 
Spodziewając się w sklepach 
spożywczych i mięsnych wzmo 
żony cii zakupów — władze 
handlowe dołożyły starań, by 
zaopatrzenie nie było . gorsze 
niż przed ostatnimi świętami. 
Przede wszystkim przygoto­
wano spore ilości wędlin 
wszystkich grup i mięsa wie­
przowego. 

Wydział Przemysłu i Han­
dlu Prez. MRN ustalił ponadto 
godziny pracy placówek han­
dlowych. 

I tak 30 kwietnia br. 
wszystkie sklepy czynne bę­
dą do godz. 20. W dniu 1 
maja na trasie pochodu 
otwarte zostaną wszystkie 
sklepy spożywcze. Ponadto, 
oprócz „Delikatesów" i Pa­
wilonu PSS, czynne będą 
sklepy spożywcze „Pod ko­
lumnami", przy Al. Wojska 
Polskiej 5 oraz przy ul. 
Kilińskiego. W miejscach 
imprez oraz na pl. Zwycięs­
twa klientów obsługiwać bę 
dą ruchome bufety. Przy 
Al. Sienkiewicza i kolo Pa­
wilonu PSS zorganizowane 
zostaną kiermasze zabawek. 
W specjalnych butikach i w 
lokalach SZG po raz pierw­
szy w bieżącym sezonie 
sprzedawane będą lody 
2 maja wszystkie sklepy 

i! fhCVTvVZi ° szkoły rolnicze w 
Tpskim' to v/ Karżnicz- - ***«.,« 

$s S^cia*'®ty'c«ia ̂ rwifzimowa ! ^.?._.n!eCFn?e' 
owi i By^a T^;i ?aś 1  ^nży spożywczej dy-

i 
xv; - - _ V PrJ>ra'7 °wuzimawa Szkolą < żurować będą: pawilon PSS 
^N^owych. . „Delikatesy". (x) 

piłkarzu 

^ z Wisłą Kraków i Puchar Miast 
Pnv3^ki w pełni- Oprócz ków. Nie brano również ped uwa-

A> ^ki st.rzo^wslęich sympaty- gę piłkarzy, czasowo przebywają-
05?rZ-nej °.czekuje w naj- cych w Słupsku. 
Pifi?16 ki lka ciekawych A oto skład kadry: bramkarze 

j|V °Wie.łlf5rze na5zeSp miasta — Borowiecki, Ruroaczyk, Jędy-
rozegrania jeszcze nak; obrońcy — Lebiedziewicz, 

^ Pucharze Miast (z Biss, T. Szymański, Węgrzyn, Ogo-
f l'V OrJ * Szczecinkiem — -

zakc Wal- rzekski; pomocnicy: — Lucewicz, 
J. zakontraktowany na 7 Czubak, Żukowski; napastnicy — 

towarzyski z lf " 
ril?1 Wisłą Kraków. 

lide- Wierzchnickl, Hawrot, Respondek, 
t  Niewrzałek, Szwerbel i Borowiec. 

' ^ ''^ka Piłka" Na trenera ,,kommissario" ka-Woh ro7-Poczną przygotowa- pitanat wyznaczył mgra Krzyszto-
A,ych sootkań. Przpwirtyiano ^V^inJ\spotkań- Przewidziane fowicza. 

:D^. >vIe treningi oraz dwa spar- ^-Nie jest wykluczone, że w skła-
mogą zajść pewne ,;^h.'Wv aZle kadry mogą zajsc pewne 

uH19' . ze s'uszne6o za- zmiany, zwłaszcza jeżeli któryś z 
i'N stworzyć sto- wymienionych zawodników wyka-
V181m,I ą drużynę. Z tego że w najbliższych meczach słabą 

** sT= zrezygnowano z usług formę, (s) 
®rszych wiekiem zawodni-

Mamy nadzie 
ję, że przed 
czerwcowymi 

imprezami 
sportowymi, 

które odbędą 
się w Słupsku, 
pawilon spor­
towy na Stadło 
nie 650-lecia 

doprowadzony 
zostanie do po­
rządku. Odpa­
dające płaty 
tynku nie do­
dają mu uro­
ku, a bardzo 
źle świadczą o 
pracy, wyko­
nawców, któ­
rzy budowali 
pawilon w ro­
ku ubiegłym. 

Fot. A. Korwin 

jTŁntoBs/*jsv& 
S €Ą eto wa 

Amatorzy cudzej własności 
Jan Szuńko, zamieszkały w nych i obywatelskich praw ho 

Słupsku, ul. Jaracza 17, mi- norowyeh na okres lat dwóch, 
mo młodego wieku (23 lata) , . * . 
nie chce prowadzić uczciwego września ubiegłego roku 
żywolą. Raz już karany za za z magazynu przedsiębiorstwa 
garnięcie mienia społecznego -Korab w listce jakiś męz-
— w październiku ubiegłego t-zyzna. usiłował dokonać kra 
roku połakomił się na mic- dzieży beczki siedzi. Straszni-
nie prywatne. Przestępstwa był jednak czujny i złapał zło 
dokonał na szkodę Czesława ***** gorącym uczynku. 
T. ze wsi Brzozówka. W jed- okaza! sl<? nim P»cownlk Za 
ną z październikowych nocy 
wszedł oknem do jego miesz 
kania i ukradł mu dwie zło 
te obrączki i złoty zegarek. 

Szuńko zaangażował w spra 
wę znajomych i krewnych, 
którzy mieli poświadczyć, że 
skradzione przedmioty należą 
do nich. Na rozprawie jednak 
wina jego została w pełni u-
dowodniona i Sad Powiatowy 
wymierzył recydywiście karę 
półtora roku więzienia i 2 
tys. zł grzywny. Ponadto sąd 
orzekł w stosunku do oskar­
żonego utratę praw publicz-

kładów Naprawczych Taboru 
Kolejowego w Pile Marian Gó 
ra. 

Sąd Powiatowy w Słupsku 
rozpatrywał ostatnio sprawę 
Góry i skazał go na sześć 
miesięcy aresztu oraz grzyw­
nę w wysokości tysiąca zło­
tych. (o) 

WYSTJtWU 
FLASTTCZM 

W Klubie Pracowników 
Służby Zdrowia ekspono­
wane są prace z zakresu 
malarstwa i grafiki Jana 
Fablcha i Andrzeja Słowi­
ka. Są to studenci III ro­
ku Wyższej Szkoły Sztuk 
Plastycznych w Sopocie, 
stypendyści Prezydium 
MRN w Słupsku. 

Wystawę można oglądać 
codziennie w godz. 10—12 
i 18'—22. (e) 

fC^5nis?K spraw 
dzlec^fjycli 

Ostatnio przy Komitecie 
Powiatowym Frontu Jedności 
Narodu powołano komisję do 
spraw dzieci i młodzieży. W 
skład jej weszło 14 działaczy 
i kuratorów społecznych. 
Członkowie komisji zajmą się 

j w przyszłości zagadnieniami 
I; prawidłowej opieki nad dzieć 
i mi i młodzieżą w powiecie, 
I koordynacją akcji letniej itp. 

(a) 

Zasłużeni i wyróżniający 
się pracownicy otrzymali na­
grody, dyplomy i upominki. 
I tak na przykład kierownik 
Wydziału Komunikacji Prezy 
dium WRN E. Olczak wręczył 
5 brązowych odznaczeń „Wzo­
rowego Kierowcy". Nagrodę 
Ministerstwa Komunikacji o-
tizymał pracownik REDP, naj 
lepszy w naszym wojewódz­
twie operator ciężkiego sprzę 
tu drogowego, Nestor Piszko. 
Dyrekcja PKS przeznaczyła 
na nagrody dla swych pra­
cowników ponad 19 tys. zło­
tych. Wyróżniający się pra­
cownicy REDP otrzymali upo 
minki, a zasłużeni członkowie 
załogi TOS dyplomy. 

Wyróżnienie spotkało ponad 
to trzech uczniów szkoły przy 
zakładowej PKS, którzy na 
równi z pracownikami tej in­
stytucji otrzymali nagrody pie 
niężne za wzorowe wyniki w 
nauce. Należy ponadto dodać, 
że uczniowie tej szkoły przy 
gotowali wykonane własno­
ręcznie upominki, m. in. ład­
ne świeczniki kute i popiel­
niczki, które wręczyli zapro­
szonym na akademię gościom. 

(a) 

W GASTRONOMII 

PO WERYFIKACJI 

Hiegfekfaihiy Mm 
Sklep obuwniczy „Rado-

skór" już dawno przeniesiono 
z ul. Mostnika na ul. Zawadź 
kiego. 

Tymczasem w reklamie na 
szczycie jednego z demów 
przy ul. Mostnika nie zmie­
niono adresu. Gdzie jesteś 
„Radoskórze"? 

""" ... kilometrów 
i pasażerów 

25 bm. pracownicy transpor 
tu i drogowcy obchodzili swo 
je święte. W instytucjach re-> 
sortu komunikacji dokonano 
więc podsumowania wyników 
pracy. 

I tak na przykład w słup-
rkim Oddziale PKS tabor cię­
żarowy w roku 1964 przeje­
chał 2 miliony 800 tys. kilome 
trów. To się równa prawie 72 
okrążenie,m kuli ziemskiej 
wzdłuż Jiównika. W tym sa­
mym esasie autobusy PKS 
przemierzyły ponad 3 miliony 
kilometrów przewożąc 3,5 mi­
liona pasażerów, (a) 

Czyściej 
i smaczniej 
W lutym br. powołano w 

Słupsku Komisję Weryfika­
cyjną, której celem jest kia-
syiikacja lokali gastronomicz­
nych. Komisja bierze pod 
uwagę takie czynniki jak: ja­
kość wyrobów, poziom obsłu-
gi* stan sanitarny i estetycz­
ny wygląd zakładu oraz orga­
nizacja pracy. W czasie pierw 
szej kontroli komisja uznała, 
że stawianym przez nią wa­
runkom odpowiadają tylko 
dwa lokale: „Metro" i „Tar­
gowa". Wszystkim pozostałym 
pl a c 6 wk om g a s tronom i c z n y m 
komisja zostawiła miesiąc cza 
su na poprawę stwierdzonych 
uchybień. 

Dla przykładu restauracja 
„Ludowa" miała zalecony 
remont zaplecza, w kawiar­
ni „Milenium"' komisja zano 
to wała nieporządki w bufe­
cie, w „Kaprysie" stwier­
dzono konieczność wymiany 
podłogi i blatów przy stoli­
kach, w „Zatorzu" zastrze­
żenia budziła jakość produk 
ej i, w „Piotrusiu" — nie­
uprzejma obsługa, w „Cen-
ralnej" — personel za mało 
uwagi poświęcał czystości. 
Niedawno komisja ponow­

nie przeprowadziła kontrolę. 
Jakkolwiek zalecenia zostały 
wykonane, to według oceny 
komisji obsługa jest jeszcze 
niezadowalająca. 

Podniesienie poziomu usług 
jest więc wciąż problemem, 
którym kierownictwo placó­
wek gastronomicznych muszą 
poświęcić więcej uwagi. 

(ex) 

PROGRAM I 
na dzień 29 bm. (czwartek) 

*• 

Wiad.: 5.00, 6.00, 7.00, 8.00, 12.05, 
15.00, 13.00, 20.00, 23.00, 

5.05 Rozra. roln. 5.25 Muzyka. 
5.50 Gimnastyka. 6.10 O wychowa­
niu. 6.15 Muzyka. 7.20 Skrzynka 
PCK. 7.25 Piosenka dnia. 7.29 Mu-
zyka4 7.45 Błękitna sztafeta. 8.05 
Muzyka i aktualności. 8.35 Koncert 
solistów. 8.50 Z cyklu: „Tajniki 
ludzkiego postępowania". 9.00 Dla 
kl. III i IV — „W lesie". 9.20 Mu­
zyka dla wszystkich. 10.00 „Przed 
€0 laty''. 10.10 Koncert. 11.00 „Listy 

KIEDY 

^liJEFomr 
07 — MO. 
08 — Straż Pożarna. 
09 — Pogotowie Ratunkowe. 

^GfVS80StW 
Apteka nr 32 przy ul. 22 Lipca 15* 

tel. 40-17. 

^WYSTAWA 
KLUB „EMPIK" przy ul- Za­

menhofa — wystawa fotograficzna 
pt. „Przyjaźń, pomoc, współpraca', 

MDK przy ul. Bieruta — wystawa 
„Szkolnictwo słupskie w 20-leciu", 
czynna od godz. 14 do 20. 

!&ll««S 
MILENIUM — Kapo (włosko-fr., 

:<i lat 16). 
godz. 16. 18.15 i 20.30. 

POLONIA — Jeśli masz rację 
—., ,_'U i«~t \ c ) .  

Seans o gedz. 14. 
Mrok za ęlnia (węg., od lat 16). 
Seanse o godz. 16.15, 18.30 i 20.45, 
GWARDIA — Siedem narzeczo­

nych dla siedmiu braci lUSA, od 
lat 16). 

Seanse o godz. 15, 17.30 i 20. 
WIEDZA — godz. 17 — Tak się 

zaczęło (radź., od lat 12). 
Godz. 19 — Upał (pol., od lat 12). 

USTKA 
DELFIN — Hasło odwaga (ang., 

od lat 12). 
Seanse o godz. 18 i 20. 

GŁÓWCZYCE 
STOLICA — Książę i aktoreczka 

(USA, od lat 16). 
Seans o godz. 20*30. 

UWAGA. Repertuar kin poda­
jemy na podstawie komunikatu 
Ekspozytury Centrali Wynajmu 
Filmów w Koszalinie, 

7. Polski". 11.20 Orkiestra raando-
linistów. 13.00 „Podróż bez biletu". 
13.30 Felieton muz. 14.00 „Pierwszy 
maj 1890" — I. Krzywickiej. 14.20 
Polska muzyka operowa. 14.45 B. 
Strzelecka — klawesyn. 16.00 Ama­
torskie zespoły. 16.35 Program 
mlodz. 17.05 Pięć minut odpowiedzi. 
17.15 „W Bieszczadach" — repor­
taż. 17.40 „Uczłowieczanie ziemi" — 
J. Lenarta. 18.05 Koncert dnia. 19.00 
Kurs jęz. ang. 19.15 Publicystyka 
międzynar. 19.25 Ze wsi i o wsi. 
19.40 W kręgu piosenki. 20.36 „Pa­
miątka z Celulozy" — słuch. 22.05 
Gra kwartet smyczkowy. 23.15 
Muzyka taneczna. 

PROGRAM II 
na dzień 29 bm. (czwartek) 

Wiad.: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 12.0$, 
16.00, 19.00, 23.50. 

5.34 Muzyka. 5.50 Gimnastyka. 
7.0o Muzyka. 5.15 Kurs jęz. franc. 
8.35 „Świat w zwierciadle nauki". 
8.45 Muzyka. 9.05 Koncert dnia. 
9.50 Public, międzynar. 10.00 W po­
godnym nastroju. 10.30 O twórczo­
ści B. Czeszki. 11.00 Koncert symf. 
11.40 Klub entuzjastów nowocze­
sności. 12.25 Muzyka. 13.00 Minia­
tury fort. 13.25 „Margareta i upiór 
7. Frankensteinu" — S. Siereckie-
go. 13.45 W rytmie ta&ca i piosen­
ki. 14.35 Audycja aktualna. 14.45 
Błękitna sztafeta. 15.00 Organy 
Hammonda. 15.10 Z dziejów muzy­
ki chóralnej. 15.30 Dla dzieci star­
szych — „Śpiewamy piosenki i ba­
wimy się przy muzyce". 16.05 Mu­
zyka. 16.20 Koncert estradowy. 
17.00 Radio-reklama. 17.25 Koncert. 
18.25 Public, międzynar. 18.50 Uniw 
Rad. 19.05 Muzyka i aktualności. 
19.30 Ekonom, problem miesiąca. 
19.45 M. Musorgski: ,,Borys Godu­
now" — opera w 4 aktach. 21.00 Z 
kraju i ze świata. 21.27 Kronika 
sportowa. 21.40 D. c. opery. 

gTELEWIZJA 
na dzień 29 bm. (czwartek) 

WARSZAWA 
9.55 Plenarne posiedzenie Ogólno-

polskfego Komitetu Frontu Jedno­
ści Narodu. 17.00 Wiad. 17.05 „Poły 
na wakacjach" — film seryjny dla 
dzieci. 17.20 Reportaż dla młodych 
widzów. 17.50 Program filmowy: 
„Przygoda z duchem" oraz „Ptaki 
wodne". 18.30 „Miniatury". 18.55 
Program muzyczny. 19.30 Dziennik. 
19.50 Dobranoc. 20.00 „Trzecia mło­
dość" — film (polski). 20.15 Maga-
zvn medyczny. 20.45 ,Kara śmier­
ci" — film (ang.). 21.35 Dziennik. 
21.55 „Trust mózgów odpowiada". 
22.20 „Album zbrodni" — film do­
kumentalny w 20. rocznicę wyzwo­
lenia obozu koncentracyjnego w 
Dachau. 

•łGł 
^2a°i5 S!UiPSaI* — mutacja „Głosu Koszalińskiego" w Koszalinie — organ Komitetu Wojewódzkiego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej. Redaguje Kolegium Redakcyjne > 
*Gł««n,ę!i « «.. e<*a kałnPe£° 20. Telefony Redakcji w Koszalinie: centrala 20-34 i 20-35 łączy ze wszystkimi działamL f 

' Słupsk, pl. Zwycięstwa 2, I piętro. Telefony: sekretariat (łączy z kierownikiem Oddziału) — 51-95; dział ogłoszeń — 51-95; redakcja — 33-32L l 
1 h>Dłat ^ ° Prasowe -Głos Kos«*llńskl" RSW „PRASA", Kosialin. ul. Alfreda I,ampego 20. ) 
V ^Siaii n,a rst? (miesięczna — 12,50 «ł, kwartalna — 37,50 ił, roczna — 150 ul) przyjmują urzędy pocztowe, listonosze oraz oddziały delegatury „Ruch" Tłoczono KZGral. ) 

ol. Alfreda Lampego 18. * T-l p 

• C S ł u p s k i "  —  m u t a c j a  „ G ł o s u  K o s z a l i ń s k i e g o "  
*nn, ul. Alfreda Lamneso 20. T*l#>f«nv nt>ń*ht>ł\ 
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Kierownica 
w usiach 

Z myślą o najciężej po-
szkodowanych inwalidach 
został skonstruowany w 
Szwecji wózek kierowany 
za pomocą ust. Wózek na­
pędzany jest silnikiem e-
lektrycznym, zasilanym z 
baterii akumulatorów. Ste­
rowanie odbywa się za po­
średnictwem przekaźników 
elektropneumatycznych, w 
których impulsy powstają 
po dmuchnięciu w odpowie 
dni ustnik. 

R A D I O  
w żofądku 

Bardzo nieprzyjemny dla 
pacjenta zabieg — sondo­
wanie żołądka i dwunastni 
cy przy pomocy gumowej 
rurki — nie zawsze daje 
pełny obraz badanego prze 
wodu pokarmowego. Leka­
rze zastosowali więc do te­
go typu zabiegów całkiem 
inną metodę. Pacjent poły­
ka pigułkę zawierającą mi­
niaturowy nadajnik radio­
wy, składający się z tran­
zystorowego generatora wy 
s.okiej częstotliwości oraz 
bateryjki i przekaźnika 
temperatury, ciśnienia i 
kwasowości. Przesuwając 
się wzdłuż przewodu pokar 
mowego radio-pigułka emi 
tuje sygnały, które rejestru 
je aparatura odbiorcza w 
postaci krzywej przesuwa­
jącej się na taśmie. Radio-
pigułka może przeprowa­
dzić taki swoisty radio-re-
portaż w ciągu 72 godzin 
bez przerwy. 

Na zdjęciu: z lewej — ra 
diopigułka, z prawej — a-
paratura rejestracyjna do 
badania przewodu pokar­
mowego. 

msmai 

jesc 
Jedna z firm amerykań­

skich zajęła się produkcją 
żywności przeznaczonej dla 
kosmonautów. Ostatnio o-
pracowano 14-dniowy ze­
staw posiłków składający 
się z 42 dań, umożliwiają­
cy żywienie trzyosobowej 
ekipy statku kosmicznego 
w ciągu dwóch tygodni. 

Składnikami tych zesta­
wów są produkty konser­
wowane, suszone, zamrożo­
ne świeże oraz zamrożone 
konserwowane. Menu skła-

SZWECJA przygotowuje się do wprowadzenia prawo­
stronnego ruchu pojazdów, co przewiduje się na 
rok 1967. 

W Instytucie Psychologii Uniwersytetu Sztokholmskie­
go skonstruowano specjalny „symulator" przy pomocy 
którego można się będzie przekonać, jak najłatwiej i naj­
szybciej należy szkolić kierowców, by przygotować ich 
do zmiany. „Symulator", zastępujący samochód, składa 
się z trzech głównych części: przedniej części samocho­
du, ekranu i projektora filmowego. Aparat projekcyjny 
składa się z tarczy z przezroczystego plastyku, na której 
„układa" się szosy, skrzyżowania i miniaturowe pojazdy. 
Tuż nad tarczą umieszczona jest lampa, rzucająca świa­
tło poprzez tarczę na ekran, gdzie widoczne są cienie 
dróg i ich otoczenie. 

Badany kierowca siada w „samochodzie" naprzeciw 
ekranu. Z widocznych na ekranie cieni maże wybrać do­
wolną drogę i „jechać" wybraną szybkością. 

Na zdjęciu: technik Goeran Roejerman przy kierowni­
cy symulatora. CAF 

r r 

da się z wędlin z jajkami, 
pieczonej kury, file z języ­
ków, befsztyka w sosie grzy 
bowym itp. Dodatki — bu­
raczki, ziemniaki, jagody, 
pieczone jabłka. 

Dzienna porcja kosmo­
nauty powinna dostarczać 
mu 3500 kalorii. Niektóre 
produkty są suszone subli­
macyjnie. Po wysuszeniu 
produkt umieszcza się w 
metalowj^ch puszkach. Do 
przywrócenia właściwej 
konsystencji używa się wo 
dy o temp. 74°. Proces przy 
wrócenia konsystencji trwa 
5—15 min. 

Trudniejszym zadaniem 
było przygotowanie kana­
pek z chleba z dodatkiem 
sera, wędlin i płatków mię 
sa kurzego. W celu niedo­
puszczenia do kruszenia się 
chleba powleczono jego ka 
wałki żelatyną. Wielkość 
tartinek odpowiada jedne­
mu kęsowi. 

Pierwsze partie pożywie­
nia dla kosmonautów zo­
stały skierowane do zakła­
dów „General Elektric", 
gdzie przeprowadzono pró­
by w układzie ciśnienia 
oraz nieważkości. Do tej po 
ry najtrudniejszym zada­
niem jest woda — projek­
tuje się zamknięty jej o-
bieg. 

Elektryczny 
poligon 

Największy na świecie o-
środek naukowo-badaw-
czy aparatur wysokiego na 
pięcia powstaje pod Mo­
skwa. Na wielkim poligo­
nie doświadczalnym bada­
ne aparatury umieszcza się 
w ogromnych komorach że 
lazobetonowych. Prąd do­
prowadzany jest z sieci MO 
SENEPcGO lub z własnej 
siłowni, produkującej obec 
nie ty]ko 5 min kilowato-
amperów. Po ukończeniu 
budowy moc siłowni wzro­
śnie sześciokrotnie. Specjał 
ne przyrządy wykazują, 
jak pracuje aparatura i ja 
kie wytrzymuje obciążenie. 
Widoczny na ekranach os­
cylografów obraz zachowa­
nia się poszczególnych de­
tali aparatur utrwalony 
jest jednocześnie na kli­
szy. CAF 
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Tradycyjny wyścig 
uliczny 

w Koszalinie 
W dniu Święta Pracy odbę 

dzie się w Koszalinie trady­
cyjny uliczny wyścig kolar­
ski z udziałem czołówki za­
wodników z całego wojewódz 
twa. Tym razem trasę wyś­
cigu wyznaczono w rejonie 
osiedla Koszalin-Północ, na 
tzw. obwodnicy. Kolarze bę­
dą mieli do pokonania dy­
stans 40 km (30 okrążeń) ulica 
mi: Aleje Zawadzkiego, Rut­
kowskiego i Władysława IV. 
Trasa jest urozmaicona — 
duże wzniesienia i ostre wi-

* raże. Najtrudniejszym dla ko­
larzy będzie odcinek na 
ulicy Władysława IV (wą­
ska jezdnia o nie najlepszej 
nawierzchni). Dlatego też or­
ganizatorzy imprezy zwracają 
się z apelem do miejskiej służ 
by drogowej, aby pomogli im 
zlikwidować nierówności i 
wyboje na tym krótkim od­
cinku trasy, zwłaszcza koło 
przystanku autobusowego (róg 
ul. Władysława IV z Aleją Za 
waazkiego). 

1—2 maja  w  Białog j^  
Międzynarodowy turniej o Puchar 

Przewodniczącego Prez. PRN 
Po raz trzeci z kolei odbędzie się w dniach 1—2 

Białogardzie międzynarodowy turniej w podnoszeniu c r 

rów o Puchar Przewodniczącego Prez. PRN w ^ 
dzie. W turnieju wezmą udział sztangiści Związku Ba® 
kiego, NRD i naszego województwa. 
Drużynę radziecką repre- Prez. PRN w Białogard21^ 

zentować będzie zespół Pół- nastąpi w niedzielę, o 
nocnej Grupy Wojsk Armii Ra 17. 
dzieckiej im. Szewczenki, a 
NRD — dwa zespoły: BSG Mo 
tor Stralsund i reprezentacja 
okręgu Neubrandenburg. Z ko 
Szalińskich zespołów na po­
moście Białogardu wystąpią 
ciężarowcy Iskry (3 drużyny), 
Ustki (2 zespoły) oraz LZS 
Orzeł Białogard i Lechii Szcze 
cinek. 

Impreza będzie miała uro­
czystą oprawę. Przed rozpo­
częciem zawodów w sobotę 
(godz. 15) zasłużonym działa­
czom sportowym pow. biało-
gardzkiego wręczone zostaną 
odznaki WKKFiT, przyznane 
im przez Prez. WKKFiT w Ko 
szalinie. 

Zakończenie zawodów i wrę 
czenie zwycięskiemu zespoło­
wi pucharu przewodniczącego 

Na ringu 
Koszalin-Poziî  

o Puchar PZB 
Juniorów 

Po dłuższej przerwie J" j; 
grywkach o Puchar 
niorów w boksie, spoWO : 
nej mistrzostwami okręty f>£: 

następnie mistrzostwami (ji 
ski w boksie — reprezen 

bokserska okręgu juni°r  J 
zegra w dniach 2 i 23 y 
rewanżowe spotkania * 
znaniem i Zieloną Gór3- ^ 

W najbliższą niedziel?^: 

Piłkarskie puch ary 
w OBECNOŚCI ok. 45 tys. wi­

dzów rozegrano w Monachium re­
wanżowe spotkanie półfinałowe 
Pucharu Zdobywców Pucharów w 
piłce nożnej między zwycięzcą Le­
gii TSV 1860 Monachium a wło­
skim zespołem AC Torino. Zwy­
ciężyli piłkarze niemieccy — 3:1 
(2:0). Ponieważ pierwszy mecz 
tych zespołów zakończył się zwy­
cięstwem Torino 2:0, o awansie 
jednej z tych drużyn do finału za­
decyduje trzecie spotkanie, które 
zostanie rozegrane 5 maja w Lo­
zannie. 

patyków boksu w Kosz. f  

czeka atrakcyjny poie * f 
reprezentacji Koszalina 
znaniem. Zespół kosza* ^ 
wystąpi w najsilniejszy# J; 
dzie z wicemistrzem 
niorów w wadze półci? ^ 
Antonowem i brązowy**11 $ 
dalistami tegorocznych / 
strzostw Polski w Kaiis ^ 
Świniarskim (w. lekkopj,^' 
nia) i Sołtysem (w. P° 
nia). 

W pierwszym meczu ^ 
znaniu juniorzy nasi "C)  j 
porażki 7:15. Obecnie n* ^ 
im się okazja zrehabii x 
nia za przegrany P°ie\:c 

Siły obu zespołów, 
podstawie mistrzostw * f 
w Kaliszu, są wyrówna*1 ' j]i 
spół koszaliński nie f 
straconej pozycji. Być ^ 
że o końcowym wynik11 . 4 
cydują dopiero pojedy£ * 
dwóch ostatnich waga0*1; jj? 
kategoriach tych walcz# 
dą wicemistrz Polski 
now (Koszalin) — w. P' 
ka i mistrz Polski — \efi\ 
wiak (Poznań) — w. ? 'f 

Zarząd PZB ustali* # 
skład naszej reprezfn^ 
Barw Koszalina bronie ^ 
od wagi papierowej do p' 
kiej: Radloch (Czarni); 
siecki (Lechia), Lipiński * 
mień), Wojciechowski [ ^ 
ni), Matusewicz (Lechia)' ̂  
niarski (Czarni), Sołtys 
chia), Jankowski ^ 
Ambroziewicz (Lechia)» ^ 
now (Płomień), Niebój l 
ni). 

Przed zawodami 0 

się wręczenie pierwszycfj,0^ 
łek olimpijskich trzem 
lińskim juniorom: An^jLjtf 
wi, Świniarskiemu i 
sowi. (sf) 

KORCZ** 

4100) 

Eismann pfrzy ostatnim zdaniu przygryzł wargi: kpiny, c*y 
a i tak daleko idące zaślepienie? Ale Himmlerowi ani w gło-
Vi ie były teraz żarty. Powaga i patos były w jego głosie, gdy 
dobitnie oznajmił: 

— Otóż i najsłynniejszy lotnik III Rzeszy, pułkownik Ru­
del, którego wreszcie udało ml się ściągnąć z 6. Floty Powie­
trznej. Wiele zachodu kosztowało, aby się von Greim na to 
zgodził. I to wbrew sprzeciwom Schórnera. Ale w końcu i ta 
barykada została skruszona... 

Szczupły, utykający na lewą nogę oficer o bladej, zmęczo­
nej twarzy wyciągnął rękę w partyjnym pozdrowieniu. Tak 
Eismann, jak i Lammerding obrzucili Kudela pospiesznym, 
uważnym spojrzeniem. 

— Bardzo się cieszymy, pułkowniku! — powiedział Eis-
rr ann. Wobec przygotowywanej kontrofensywy zleciał nam 
pan naprawdę z nieba! , . t . 

— Bo przecież lotnik! — dorzucił Himmler i roześmiał się, 
ogromnie rad z własnego dowcipu. — A teraz, moi panowie, 
zastanówmy się nad sytuacją. Tylko, pułkowniku l.ismann, 
bez zbędnej paniki. Niech nam pan tylko nie wmawia, że sy­
tuacja jest tragiczna. Zwłaszcza, że już najdalej za cztery dni 
odwrócą się całkowicie losy wojny na wschodnim froncie... 
— I spojrzawszy z lekką ironią na szefa wydziału operacyj­
nego swego sztabu, dodał: — Nasze karmazynowa bractwo 
w Zossen wpadło ostanio w czarny pesymizm. To się udziela 
nawet na odległość! m , . . „ . . . 

Eismann pominął tę uwagę milczeniem. Także i Rudel nie 
edezwał się słowem, chociaż Himmler patrzył w Jego 
wyraźnie oczekując o4 niego aprobat?* ^ 

f— A więc — rozpoczął Eismann przerywając kłopotliwą 
ciszę — podchodząc do ogromnej, rozpiętej na ścianie mapy. 
— Odtwarzanie 9. Armii przebiega niestety bardzo powoli. 
Trudno o to winić generała Busse; objął dowództwo dopiero 
przed kilkunastu dniami, a z rzuconych na jego odcinek 
ośmiu dywizji, niewiele zyskał. Dywizje „Grossdeutschland" 
i „Brandenburg" wycofały się wprawdzie spod Łodzi aż pod 
Głogów. Ale teraz ugrzęzły ostatecznie w kontrataku prze­
prowadzonym obydwoma brzegami Odry na południe. Schor-
ner je do reszty zmarnuje^ Także korpus strzelców górskich 
SS, rzucany do walki częściami w czasie przedzierania się 
Rosjan przez wał wschodni ku Odrze, wymaga gwałtownie 
uzupełnień. Co się zaś tyczy wschodniego skrzydła, to trzeba 
się niestety liczyć w najbliższych dniach z utratą Grudziądza 
i Elbląga. No, a jeśli idzie o obszar pomiędzy 2, a Armią, 
to sytuacja jest jeszcze gorsza. Pojedyncze jednostki walczą 
desperacko, ale~, 

— Przecież tam właśnie wkroczy Steiner ze swoją 11. 
pancerną. Wszystko jest jut przygotowane d*> kontrofensywy. 
Dziś właśnie oczekuję tu jego przyjazdu wraz z nowo sformo­
wanym sztabem. Sami najlepsi oficerowie. Wszyscy z SS! -
Himmler silił się na spokój, ale nie bardzo mu się to uda­
wało; jego cienki, łamiący się głos był oznaką najwyższego 
zdenerwowania. 

— Tak jest, ale ia referuję sytuację aktualną! Nai 
ostatnim słowie Eismann położył wyraźny nacisk; zabrzmiało 
to tak stanowczo, że Himmler umikł. Nieoczekiwanie odezwał 
się także Rudel, który dotąd był tylko milczącym słuchaczem. 

—- Jeśli można prosić, wolałbym znać całą prawdę o na­
szym położeniu. Całą najgorszą choćby prawdę! Dokładne 
rozpoznanie sił nieprzyjaciela, to prawie połowa powodze­
nia... Jak przedstawia się w przybliżeniu ilość rosyjskich 
czołgów? Moje focke^wulfy 190 nastawione są przede 
wszystkim na walkę z bronią pancerną! 

— Czołgów mają niestety całą chmarę. To wprost nie tlo 
pojęcia, że ich aż tyle. Nasza służba nasłuchowa nie może 
wprost nadążyć z podchwytywaniem rozmów. Z całą pewno­
ścią działają przeciwka n$m w; dwie anpie pancerne — Ka* 

— Nie taki diabeł straszny! — Himmler lekcew;--
chnął ręką. — W sierpniu 44 roku nasze pancerne dy^ 
SS „Wiking" i „Toienkopf" pod Radzyminem p>orządn*e 

trzepały skórę temu Bogdanowowi! .«> 
I» — Owszem, zadaliśmy im wówczas spore straty-

mann z uprzedzająca grzecznością skinął głową. — $ 
uczy praktyka Rosjanie nigdy dwa razy nie popełniać 
samego błędu! $ 

— A jednak ich powstrzymamy. A potem jak 
przeciwnatarcia , to nie staniemy wcześniej, aż na \ 
sły. I to będzie dopiero początek. Nie zamierzamy Si '.„wf 

- i i_ _i ^ , przypadku zrezygnować z naszych zdobyczy teryt<>r 

na wschodzie. Tego wymaga niemiecka racja stan^^jo^ 
czycie, moi panowie, że już niedługo pokonamy te 
trudności. Układ gwiazd w opozycji do Wielkiej Ni^z 

cy jest dla nas nader korzystny! 
Oby! westchnął Lammerding wpatrując 

wzrokiem w mapę. Jego wielka, czerwona twarz pi 
że jeszcze nie całkiem wytrzeźwiał po wczorajszy*11^ tót\t 
stwie. Nie widział też pełnego zdumienia wzroku^ ję, ^ 
Rudel obrzucił Reichsfiihrera. Eismann zorientować _ 
słynny lotnik dopiero po raz pierwszy miał okazję 
się z metodami, które stosował Himmler, jako ^ «rK ii 

po raz pierwszy Reichsfiihrer w trakcie rozmowy 0 a 

ta* 

^ ~ —V •»*"»" .. f  I 
działaniami wojskowymi. I on zareagował podobny ^ , 

°JliA 
na jakimś odcinku frontu zaczął się powoływać na c 

konstelacje. Ale na to nie było teraz rady; należał0 

owak wrócić do właściwego tematu. ^ 
— Sądzę, że będzie najlepiej jeśli wykorzystamy 

nika i jego focke-wulfy w rejonie Pyrzyc. Na tym V*™ tr^ 
Rosjanie ciągle koncentrują najcięższe czołgi. A % 
ruszy Steiner, pułkownik mógłby wesprzeć jego 
Czy zgadza się pan na to? ^ 

Himmler zamyślił się; ze zmarszczonym czołem 
dzał się tam i z powrotem po miękkim dywanie ^ ^ 
cym eaiy ogromny pokój. PJQ chwili Z ®owagą poki^ 

\ 


